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Wychodzi codziennie c  godzinie 1-ej po południa z yyjątkiefii 
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BluKA RŁUAKCji l EKSPEDYCJA ul. Chottjźcgyzaii .31. 
APMJHiSTRACJA tli. Podwale 3. — Egzemplarze gamety do na- 
hycla.w Ekspedycji ul. Chctążczyzua 8'j, v.> Ciurze <&<»iaików 3. 
SOKOŁOWSK! i SKA Jagiellońska 7, w biurach dzienników i tr&łi- 
kacb. — Lisly należy frankować.

Reiuaiuacfs otwarte wolne od opłaty: — Ko&iO PJ£.O.Nr. l-il.ęąOt 
7 eicJou i icdaJtcji,Nr, 578. — Telefon Afcinistracjl Nr. 73.
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* e  Lwowie óc* dosłswy . . . , . . . 25 Kh— Mit
v t  Lwowie * j o d a n  .......................... ... ...................270O - Mk.
i przesyłką pocztowy w P o te ć e ....................... . 700 — Mit
: przesyłką pocztową w innych państwach . . . . . .  3200 — MIc.

Wszystiae ogłuszenia przyjiŁMje Adminietracja „ Ciazcn y Lwow­
skiej*, Lwów, ulica Powdale 3, w goozltiacii aci S—2 i 3—7 i tw o i 
i .  Sokełowsiti i Ska ulica 1 igiellocsk-i 7.
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W ołłcsm zwierciedle.
Pożytecznie jest, choć nieraz dosyć p rzykro  

Przejrzeć się, jak w  zw ierciedle, w duszy  cudzo­
ziemca- ,

Zw ierciadło to Sic zaw sze chw yta  w szystk ie 
o s y .  C zasem  ty lko n a jjask raw szy  ton odbija i 
fon ren luną czerw oną  pada nam na tw arze  nie­
kiedy luną w stydu...

P śerre  La M.irziere, korespondent specjalny 
'..T em ps‘a “ p rzy b y ł do W arszaw y  3. sierpnia 1930 
r. Pozw ólm y, by  opow iadał sam o sw ych w ra ż e ­
niach ów czesnych:

„B y ła  to ciężka chwila. A rm ja nieprzyjacielska 
znajdow ała się o kilka k ilom etrów  od m iasta. S ą­
dziłem, że zastanę  ca ły  kraj zjednoczone, niepom - 
n y iró żn ic  politycznycłi, go-lóf!. stanąć  jak jeden 
fiązl do w alki zm ajeżdzca.

A oto 4. sierpnia p rzy b y ł do mnie w odw ic- 
dzinj? do hotelu jeden z  nader w p ł y w o w y c h ,  a 
z w ła s z c z a  hałaśliw y cii posłów' s e j m o w y c h ,  któ­
rego nazw iska nie "\\y mienię. gdyż nie ’eży  w mo­
ich zarniam ch w yw oływ ać polemiki i oświadczy? 
mi z oburzeniem , żc N acze ln ik  P a ń s t w a  jes t  za -  

, p rze d a n y  M oskwie, żc istnieją .dow ody, k tó re  go- 
>ów  mi jest p rzedstaw ić*.

„Zdalwało mi się. że  śnię — pisze dalej, -nie- 
osw ojony z m etodam i w archo łów  polskich, cudzo- 

j-zfesmiec. — „Prosiłem  gościa niego, ab y  zechciał 
=‘P ow tórzyć to, co mi by ł pow iedział. Nie da! się 
,Prosić i w net ton jegc sta ł się znow u gw ałtow ny.

Jestem  cudzoziem cem  — odpow iedziałem .

A pan est jest Poakiem  przedew szystkiem .
. Tak mi sie przyitairniriei „zdaje“ . „Zrozum iał, od­
szedł, później dow iedziałem  się, że pomawia.! 

.mnie o... sym patie dla bóls-zctóków!**.

„W  dw a dni później pew ien publicysta, zapal­
czyw y  i w ojow niczy do naj‘wyższesw> stopnia, o- 
powia-dał mnie — cudzoziem cow i — jakąś historio 
o połączeniach telefonicznych, k tó ra  się kończy ła  
bardzo w y ra i .i tm  oskarżeniem  o zd rad ę  m inistra 
w ojny i w ielu generałów '. Podobnie, jak poprzedni 
Komunikował mi. te  inform acje w  celu w ysłania 
artykułu  do „T em ps‘a “ o zbrodniczych dzia ła­
niach, jakie p rzy p isy w ał sw ym  przeciw nikom  po- 
ćtycznyrn“.

C zytelnik polski, choć trochę obznajom iony z 
układem  i charak terem  naszych p a rn i politycz­
nych, nie potrzebuje p y tać  p- La M aziere. o  na­
zw iska.

Dla niego jasr.em jest, k to  ów  poseł ; kto ów  
Publicysta.. To ludzie tego sam ego obozu, k tó ry  
dziś tak  chciwie, z taką zapałczyw ością  i sa-mor 
’chw alshvem  w yciąga ręce po w ładze, 'ho oni. w 
chwili, gdy w ró g  s ta ł u ',vrót stolicy, zabaw iali 
się, jak i te raz , jak zaw sze, roaoowszecbnia-niem 

.Płotek, oszczerstw  i po tw arzy , godzących w  sa­
mą tre ść  życia O jczyzn :’.

I do tych ludzi ‘"ma ogól m yślących Polaków  
czuć zaufanie! - M a ze spokojem w ręce ich zło- 

rżyć loisy P ań stw a! ,

P . La Mazićre- uchyla zasłonę i z innych cizia- 
[teń teg o  obozu. „Na> k o k i dni przed podróżą Na­
czelnika P a ń s tw a  do P a ry ż a , jego nieprzyjaciele

K a ( 2e 'r . ik  P a f is iw a  w  W iln ie .
We c zw a ite s  o  godz. 5'2,0 popołudniu w sali  

kolumnowej U d w essy te tu  Stefatra Batorego odbyło  
■ ię uroczyste posiedzenie  dia uczczenia Naczelnik.  
Państwa. Naczemik przybył w tow arzystw ie ge.i. 
Jacyny. O soczystość odbyła s ię  w obecności senatu, 

iała p iofzsorsk ieęo ,  licznie zebranej publiczności,  
delegata Rządu Roman i, przeds'awicieli w* skow o-  
ści, d uchow ieństw a i t. d. Posiedzenie otworzy! re- 
Uor Parczewski, p o d n o ^ ą c  zasługi N ;cze!njka Pań­
stwa w stosunku do Wilna i k om u fcu d ąc ,  że s e -  
••i-t uniwersytecki postanowił nadęć godność  człon­
ka honorowego Naczelnikowi Państwa. M>w.i rektora 
została przyjęta przez publiczność okiaskami i c-  
krzykami na cze ić  Naczelnika Państwa.

Nas ępnie zabrał g łc s  dziekan w y.lz ia;u m ztc- 
ratyc?Bc-przyrodflicxego Rydzewski, oznajmiając <.

ocsianowie.iiu  senatu uniw ersyteckiego  nadania  Na- 
c :e lc ikow i Państwa go d n o śc i  doktora honoris causa  
t:go  wyd i ; ł . .  Następnie w yg łos i ł  dziekan Rydzew­
ski wykład o zadaniach wydziału fizyko-tna cniaty-  
tznego.

Naczelnik P ań stw a , silnie wzruszony, odpa* 
w iedzit ł  rektorowi i dziekanowi, że u schyiku ży­
wota lo s  zesłał mu niezwykłe zaszczyty z których 
Trzymany dzisiaj należy do najcenniejszych. Prze­
mówienie zakouczorie zosta ło  podziękowaniem re­

torowi, senatowi or.iz publiczności; Fo uroczystości  
Naczelnik Państwa uda ł się na przyjęcie dane p rzez  
orofesorów Uniwersytetu.

Naczelnik Państwa w p ątek wieczorem wrócil- 
io  W arszaw y.

Osa. HiHsi’ lis iigisi pasrsirp pbsraałiNffl isłepeisEii WscMiej.
W s r s j  JEa.^at. W sob tnlm numerze „W arszaw-1 neralnym gubernatorem łjt łopolski wscboaniej. i)e-, 

s t ie g o  Ku jera Por tineaft“ ukaza a się w isd om  śc, | s t t śm y  u p o w a i ieni do stwierdzenig., że w iadom ość  
jik*. y gen. Stanisław h łu h r  z o - t a 1' m ianow any  1 w  rie  o i  p o w ia ła  prewdzi -

W y n i k '  w y b o r ó w .

Mtimwwfiifi fławafliti 
m  Łisiie.

Pns. Głąbiński (o) 33.545 głosów. 
TTlątiz^ńsIti (8) 15 775 głosów. 
f)r. f^eich (f-7) 23 541 głosów. 
Pos, l\. HaosfiCi" (2) 13.S63. głesów,

polityczni w ystali do Francji delegację polityczna 
w- celu rozw inięcia kontrpropaigandy przecNvko 
M arszałkow i Piłsudskieimr*. O burzony : Francuz 
m ówi dalci;

„A przecież P o lsk ę  to w ó w c z a s  przyjm ow ał
i h o n o r o w a ł  kraj nasz. Z daw ałoby  się. że w szy ­
scy  P o lacy  pow inni byli odczuw ać radość i rozu­
m ieć. że dzień ten byt rów nie waż.ny dla ich Oj­
czyzny, jak ten, w -którym odzyskała  niepodle­
głość".

R ażą też tego dziwnego F rancuza objaw y 
m oskałofilstw a, z jakimi spo tykał się, jak tw ierdzi, 
tylko w sferach a rystok ra tycznych . G dyliy był 
trochę poskrobal zew nętrzną pow lokę różnych na­
szych patii., byłby, .się i u nich tego ciekaw ego 
sym ptom u doba dał.

C harak te rystyczne  są rozm ow y, jakie m iew aj 
z róźnenii „damami'/.

. Oto iedna z nich ze w zruszeniem  i dumą o- 
pow iada mu o - sw ej -podróży do Mostowy, gdzie 
p rzy jętą  była przez obie cesarzow e. „Nie moglern 
się pow strzym ać — pi-sze F rancuz ■— aby ; nie 
7\\'rócić- uw agi owej pani, że zdaw ała  się zapom i­
nać, jako Polka, o prześladow aniach, jakich roda­
cy jej doznaw ali ze strony caratu . O dpow iedziała 
nn na to: ,

— Tak. to praw da- A!e byliśm y w ów czas ta-.

P . A. T. 5. listopada 1922 noc . __
Lw ów  godz. 0..5I). B rak jeszcze oMiczeń dw u 

komisji. W edie dotycficzasow ogo zestaw ienia u- 
.zy sk a ły : fe ta  2 głosov, 14.162, - l.N;a S głosów 
.31.966, lista 17. głosów  26.(>Śb.

W arszaw a. 6/11. godz. 4.30 w  nocy. Znane 
dotychczas w yniki w y b o ró w  w 12-1 konris-iacu 
.p rzedstaw iają się następująco: na listę $ padło 
g łosów  54.357, na listę 2 j £ S 28.071. na fe tę  5 
99.33, na listę 10 - - 5469, na listę 1? — 1963.

cy  szczęśliwi, tacy  bogaci w naszej sferze, a teraz 
z tym i socjalistam i nic m ożem y żyć  poprostu"...

Innym razem  w  tea trze  ukazuje się ak to r w  kc 
stjum ie wielkiego księcia: kask  sreb rn y  ze zło. 
tym  orłem  o rozpiętych skrzydłach , długi płaszcz 
szaro-niebieski, spodnie i kurtka szam erow ane, 
z białego sukna...

„Na1 ten w idok — prsze p. La M aziere — są 
siadka moja drgnęła i w ym ów iła jak w ę sn .e:

--- Ach te  m undury!' Skoro pom yślę, że ich 
już nigdy nic u jrzy m y !.... Jakże ja je lubiłam...

Potem  po długiem m ilczeniu:

— A ta liotota, k tóra teraz  nami rządzi! Jak­
żebym  chętnie kazała rozstrzelać  to w szystko !''.

O to  — co pokazano u nas cudzoziem cow i — 
oto gangrena dusz, k tó rą  odslonfono przed ni® 
z całym  bezw stydem  głupoty.

Broszura., w której p. Ma-riere opow'iada o  teun 
w szystkicm . nosi w ym ow ny *??*■'*> •

„D iaczego nie o g ło s i łe m  książki o  Polsce*'.

l U c *
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'W arszaw a; 6/11. godz. 5-30 w  nocy. W ynik 
•w eberów  w  .329 obw odach na ogólna iiość 340 
«bv-odów : oddano głosów  na listę 8 — 169.480, 
asa listę  2 — 80.290, na listę 16 — 47.488, na listę 
20 — 22..327, na listę 5 — 25.780.

W arszaw a. (AW.) Zainteresow anie w y b o ra­
mi ogrom ne. F rekw encja głosujących- nadspodzie­
wanie duża. Do 3-ciej g losow ało  przeszło 50% a- 

'p raw n io n y d i do głosow ania. W re silna agitacja, 
w yborcza . Po ulicach jeżdżą sam ochody ?, o lb rzy­
mimi ptakatam i. O dezw y w yborcze  w ystaw iono'

,w  sklepach, w kinach afisze św ietlne z wezw anaa- 
,-mi wyborczeirri puszczano na ekran. Na ogół w y ­
bory  p rzesz ły  spokojnie i w  zupełnym  porzą-dku. 

'N ajgw ałtow niejsza walką w yborcza  toczyła się w 
dzielnicy żydow skiej, gdzie wzajem nie zw alczały  

• s‘i q nas m ętnie: Blok M niejszości N arodow ych,
■Grupa P ry łuck iego  i „Bund” , m iędzy zwotermilka- 
jini k tórych  przyszło  do czynnych starć . N apływ  
publiczności do lokałów w yborczych  trw a  dalej. 
Z w raca  uw agę wielka liczba kohiet, które cierpli­
w e  w yczekują sw ojej kolei.

W arszaw a. (AW.) W edług dotychczasow ycn 
'obliczeń na listę 8 w  W arszaw ie g łosow ało  około 
>170.000 w yborców . Na listę 2 około 70.00*1). N a­
s tę p n e  miejsce zajmuje blok mniejszości nai-odo- 
,wych lista nr 16. Ósemka ma szanse zdobycia 
u  W arszaw ie  7 m andatów , lista 2 — 3 inand., lista 
16 — 2 mand., fe ta  20 — 1. lista 5 — 1 m an d a t 
Na listę nr. 10 padło przeszło  10.000 głosów . W o­
bec jednak znaczne i frekw encji w yborczej dla n- 
ttyskam a I m andatu trzeba 2.8.000 głosów .

W arszaw a. (AW.) M inisterstw o spraw  w e- 
.w nętrznych komunikuje, że zgodnie z w iadom o 
ściami, otr-zymaoeiTw o północy 5. bm. we w szy st­
kich W ojew ództw ach w y b o ry  odibyfy się w  zu­
pełnym  spokoju i porządku przy  znacznej frek­
w encji ludności, szczególnie w  okręgach miej­
skich. D robne ak ty  zaburzenia spokoju publiczne­
go zostały  natychm iast zlikw idow ane. Szczegól­
nie liczny udział głosujących był w  W ojew ódz­
tw ie poz.nańskiem, Pomorskiem, białostockie ni 
w arszaw sk iem  i Iwowskieni. W  tein ostatnieni gło­
sow ała zarów no ludność polska i ruska.

Kraków  5/11. Udfeiał w yborców  w  g łosow a­
niu w -m ieście  jest od rana  bardzo  ożyw iany . U- 
p raw n teaych  do głosow ania w  m ieście 'K fa k o w ^  
jest 109.000 osób.

Kraków.. 6/11. W edle do tychczasow ych w y n i­
ków' ,uzy sk a ły  p rzy  w yborach  lista 8 — 27.216 
s to só w , lista 2 — 19.264, Usta 25 — 16.884.

K raków . (AW.) D otychczasow e obliczenia

w ykazują następujące rezu lta ty : Usta. 8 — 25,000, 
lista 2 — 17.000. fe ta  d ra  Tohna 18.000. W szy st­
kie inne listy a tfzy m ały  znacznie mipeśsze ilości 
głosów , tak, że na razie nie "wchodzą w  rachubę.

Wilno. (AW.). W  mieście frek w en cja . w ybor­
cza bardzo znaczna;.: szczególnie w śród . ludności 
żydow skiej. P rzebieg  w yborów  spokpuiy. Silna 
agitacja za fe tam i nr. 8 i . 2, Ludność żydow ska 
przeważ.™.© g łosow ała  na  fetę  nr. 16.. W  pow ia­
tach wileńskim, trockim., święciańskśm i. w ilejsknn 
przebieg ' w yborów  spokojny. Frekw encja duża. 
.Powodzenie m ają listy' 1, 3 i 8,

Wilno. 5/11. Godz. 13. N adchodzące do dele­
gatu ry  -Rządu w iadom ości z te renów  w yborczych  
(Stwierdzają spokojny przebieg  glosow ania. F rek­
wencja dość duża, szczególnie licznie >§tan.ę!i do 
ufny ż y d z i

Lida. 5/11. Godz. 17. G losow anie w  m oście  
odbyw a się spokojnie. W  niektóry on kościołach z 
pow odu w y b o ró w  nie odby ły  się msze. R ezulta­
tów  głosow ania w  tu tejszym  okrę-gu nie można 
ęaę spodziew ać przed środą zc w zględu na w iel­
kie odległości, zfe drogi, oraz w ielką liczbę kom i­
sji obw odow ych (około 239).

Poznań. Godz. 1 w  nocy. Na 86 obw odów  
znany jest wynik z 40. P rz e c ię tn ie  głosow ało  
80% upraw nionych. P ad ło  przeciętnie 3% głosów  
na listę1 2, 1— 17*% na listę 5 10—15%. na listę 8. 
60—65% głosów., 2—2l/=% na listę 14. 0% na -li­
stę 16.

Poznań. (AW .) Przebieg, w y b o ró w  w  mie-- 
śo:e zupełnie spokojny, zain teresow anie duże. 
P rocen t g łosujących z n a c z n y , ' W iadom ości, nad­
chodzące z prow incji stw ierdzają, że W ojew ódz­
tw a poznańskie i pom orskie nie okazują 'w ypad­
ków  w ykroczeń.

P oznań , (AWF) Godz. 10 w nocy. R ezu lta t z 
84 obw odów : lista 2 — 2.814, lista 5 —  1680, lista 
7 — 13.260, lista 14 — 1242, lista 8 — 60.000. To- 
j'uń: lista 1 — 27, lista 7 — 3.011, lista 8 — 11.374. 
lista 14 — 102, lista 16 — 1587. W ąbrzeźno : lista 
1 — 292, lista 8 — 1.381,.lista  16 -- 287. Św iecie: 
lista 7 — 474. lista 8 — 458, lista 16 — 363. P o w ia t 
B rodnicki w  21 obw odach: lista 7 — 4.000/ lista 8 
11.000. G rudziądz: lista 1 — 84, lista 2 — 515. li­
s ta  5 — 206, lista 7 — 3562, lista 8 — b949:‘t  15 — 

1392, lista 16 — 234. B ydgoszcz: lista 8 -— 1306. li­
sta 7 - -  464, lista i6  — 501'. Ną prowincji' w . po­
w iecie-bydgoskim  lista 7 — 4.000, lista S — 11.000. 
Na Helu: lista l — 9, 'f e ta  7 — 2, fe ta  S — S68, 
lista 16 -  229.

Toruń. W edług w iadom ości nadeszlyeh  ze

Strzelec w yrok w yborów  był n astęp u jący : na li­
stę 8 padło  głosów  1468, na listę 7 g łosów  542, wB • 
listę 16 głosów  153, na listę 2 g łosów  3, na listę 14 
głosów  4. na listę -1 głosów  100, w Koścdenćcy pa- 

•icBo na fe tę  8 głosów  829, na listę 7 g łosów  483, na 
/listę 16 głosów  44. W  G rudziądzu na listę 1 ffl°- 
sów  84, ria listę 2 "głosów 517, na listę 5 głosów 
,36, na fe tę  7 głosów  3562, na S g łosów  5949, na 
listę 14 głosów  392, na Eiistę. 16 głosów  2034.-..w 

,-powiecie grudziądzkim  na fe tę  1 .g łosów  34. na 
.fe tę  2 głosów  216, na listę 7 głosów  2.93. na list? 
,8 gtosów  728, na listę 16 głosów  407. Na pó łw y- 
,spie H e lu 'p ad ło  głosów  na f e t ę ' nr. 1 9. na ■ listę 
2 głorsów 0, na listę 5 głosów  0, na listę 7 głosów 
,2, na fe tę  8 g łosów  868, na listę 14 glosów  U. W 
.listę 16 głosów  229. W  Chojnicach w ynik w ybo- 
,rów  następujący: - na  fcstę 1 głosów  0. na listę 2 
g ło sów  131,-na Ifstę 5 głosów' 18, na listę 7 gło­
só w  642, na fe tę  8 -głosów' 1589, ną listę 14 gło- 
,sów 81, na listę 16 głosów' 10540.

Toruń  m iasto .  O d d a n o  głosów' na listę 1 "
,27, rta listę 7 — 3011, na listę 8 — 11374, na li­
stę 1 4 -  102, na fe tę  16 — 1581.

Toruń pow iat. W yniki glosow ania z 9 ab- 
,wod'ów: na listę 1 — 32, na fe tę  2 — 14, na listę 
,7 — 1512, na fe tę  8 — 2410, na listę 14 — .6, aa 
fe tę  16 -  862.

S tan isław ów . W ybory  w W ojew ództw ie sta- 
nksławowskiem odbyły  się w porządku: • Spokoju 
nigdzie, nie zakłócono. Liczba głosujących znacz­
na. Niektóre wsie 'rusk ie  g łosow ały  całe, rriektórc 
częścio\\1o.

S tan isław ów . W  okolicach górskich, iak 
powiecie nadwórniań-śkiib, kosow skim  iekolskiri 
panow ała  w czoraj silna zam ieć śnieżna, k tó ra  u-
.trudniła bardzo  w yborcom  przybycie do miejsc 
.wyborczych.

T arn op ol.  P rzebieg  w y b o ró w  w tał-eon W o­
jew ództw ie by ł spokojny. Udział w  głośowaiyiu 
jak  P o laków  jak i Rusinów  znaczny.

P rzem yśl. W ynik  głosow ania w Przem yślu  
.mieścre następu jący : na listę 1 oddano g ło só w 78, 
na listę 2 — 4151, na listę 3 — 4, na listę 4 — 251. 
na fe tę  5 — 565, na listę 8 — 4.819, na listę 10 — 
.38,-na listę 12 — 34, na listę 13 — 2, na listę  17 — 
%49,'"'na Ti-s-tę 18 — 93, na fe tę  29 (Pol. Zjedn. 
Państw '.) J.846. . /■■■••*

Z ło c z ó w .  W ynik w yborów ' w  mieśeien Z ło­
czow ie: na listę 1 oddano g łosów  84, na lis tę :2 — 

,97, na Ifstę 8 — 976, na listę 17 — 2.934, na -listę 
26 -  4.

Lublin. 5/11. Godz. 18.30. Lokale kom isji w y -

Dr. K. SGCH A N IEW łCZ. 3)

Obłożenie Zamościa wr. 1708.
(Ciąg dalszy.)

P rzy ją ł mile kom plem ent, a w zajem nie i sam 
w inszow ał sobie tego  szczęścia i daw niej życzył 
te n  honor oddać księżnej JM -ści o rdynarow ej Za- 
inoyskiej (tak się zaw sze  ty tu ło w ał i p isyw ał); 
szed ł potem  prow adzony  pod rękę przez tegoż 
JP au a  stoiktika w  górę po schodach na pałac, za ­
sta je  JW P arńą  o rdyna tow ą w  p ierw szym  za raz  
■pokoju oczekującą. P o w itaw szy  z wielką subrni- 
sją, do nóg pan! tenże, co i w yżej, kom plem ent 
/odprawił, a wzajem nie skrom ną bardzo  i wielkiej 
'Smodestji o d eb raw szy  cerem onię, do dalszych po­
ko jów  poszli, -prowadząc się, a po  krótkimi d ys­
k u rsie  dalej „solenissimeF był trak tow any , choć 
z  przym uszoną za tak dobry afekt ochota. -Kon­
tem  pj-ac się zaś w idzeniem  i poznaniem  tak zacnej 
pani, żałow ał, przeprasza? i w esół był, p rzyzna- 
w a ląc  prym  m iędzy całego św iata  damami, i że 
p ierw szą , jak żyje, widzi w Zam ościu tak w y so ­
kich przym iotów  parką i gdyby  „non in hondne 
m ortati im m ortalis esse m erere tu r’’.

A gdy podpity  z JP anem  m ajorem  Tauben 
(bo w  tych rozruchach p rzyby ł z C hełm a do JP a- 
tia hetm ana polnego) kom endantem  w adząc  się 
ustaw icznie, przychodzi „dies decretoria  bora ni- 
g ro  m ergita caiculó’’ w ysy ła  sek re ta rza  sw ego 
ira przedm ieście skrycie do ludzi sw oich, ab y  byli 
V  gotcw ośoi. Ten zaś sek re ta rz  jego zabaw ił się 
w  kram ach z godzinę „fełici m ora’’; a  niedocze- 
k aw szy  się sek re tarza, w siada do k a re ty  JWSOi'- 
jtynatow ej, zaprosiw szy  ze sobą „in ficta amici- 
i&" tegoż JPana Taubena i w jechaw szy  już w

sam ą bram ę lw ow ską, gdy chciał w ysieść JP an  
T auben  i pożegnać się z nim, ale go nic chce w y ­
puścić z k a re ty . G w ałtem  w y s iad a jąceg o . za  łeb 
po rw ał, ten też wzajem nie jego; kare ta  stanęła 
w branrie, konie na zrwiodzfe. Z aw ołał jenerał 
B aur na ludzi swoich ną przedm ieściu sto jących: 
„Postupajte , postupajte

Rzucili się obsess i '-ludzi p rezy d ja rn y d i z b ra ­
m y w yrugow ali impetem „sine streprtu arrno- 
rum ’’; w  ty m  rozruchu k are tę  na zad cofając na­
si, m oskw a konie odcięli, i do siebie na przedm te- 
ście*|>orwali. W ołał daJej jenerał na ludzi swo'idi, 
zbiegających się z przedm ieść i każe dać ognia 
do naszych. W  przód tedy m oskw a w ydała  ,o- 
gień z bram y ku m iastu do ludzi prezydjar-nych 
p rz y  kościele OO. B onifratrów  oponujących się, 
nasil w zajem nie do nich. Tam że Imć pan W ieki 
stolnik łom żyński „genero.se pugnando” postrze­
lony, nazaju-trz przedodnieni „occubint*’; już się 
poczęliim oskw a rozchodzić po w ałach, drudxy ar-- 
m aty  od bram y ku m iastu obracali, rychtow-ałi i 
g ran a ty  ku naszym  rzucali. „ In te rea” do-cltodd 
tak okropny urunsztułuk JW Panią O rdynatow ą, 
że -brama -odebrana p rzez ruoskwę. w ystrze lano  
ludzi prezydijarnych z bram y, m iasto już rabu ją  
„et id genus’’, jak to  podczas takow ej -okazji wiele 
płoninych w ieści przydają. Nie w przód te d y  w  ta.k 
nagłej ałteracji do m dłości płci białoglow śkiej 
przyzwioitej, ale do P ana  Boga,- „qui faod m irabi- 
łia m agna solus” , na kolana u okna p rzy p ad łszy ' 
(tu w idzieć było  ży w y  obraz T e re sy  św „ ręce i 
serdce do P ana  Boga w zniósłszy  św iątobliw a pa­
ni) w ym ów iła te słow a : „Et verbw n caro  factum 
e s t”, a  potem  w  serdecznych  suplika cjach w  niebo 
utopiona klęczała. Tegoż praw ie Czasu w ym ów io­
nego słow a „et w erb iim  caro  factum  est” i tegoż 
m om entu „circa conflictum’’ u b ram y  zesłał Bóg

i -wznieci! . serca  mężnie.isze w  prezyd jarnych  lu­
dziach; na rnoskwę impeten: już daleko potęż­
niejszym  skoczy li, i uderzyli n a 'n ich , aż  się m ie­
szać  m-usłeti.

P rzy p ad a  cb trich ,,'i.n hoc tum ultu” z boku 
z za F ranciszkańskiej ulicy Imć pan Jaw orska po-, 
rucznic z grana beram i i kairrałem  D ukielo; z obu 
stron ogrda ‘potężnie daw ano, p rzed eż  nasi m ęż­
niej staw ali, aż  się m oskw a z  b ram y  na m ost rej- 
/terować m usiała i -przy zwodfcie oponow ali się, 
nie dając w  -górę podnosić.

Tegoż takoż czasu przjrszedł po odjeżdzie 
JiP. jenerała  na pałac Imć pan  Rom an kapitan- 
p rzesz ły  kom endant a z JP anem  sto ln ik iem -bu­
skim rozm aw iając  „de luctu pośt ga/udia et ćaśu 
j-hopinato’’, obligow any był' od tegoż JP , Stolpika 
,p e r  iu ra amlciltiae” z tem  państw em  „et per 
lteun i Oininipatente-m’’, v/ k tó rego  ręku „permiitte­
rę cla-des et renoware trium phos” , aby  (iubo mi:if 
z komionSaniteim y fe lk ie  rłpreamissł's’’ ko’j".d) 
„longa irecktia f-ines v irtu te  re linąuat’’, z obw ach- 
tem  w śró d  m iasta stojącym  jeszcze chciał się ru­
szyć  i ■ „in repncsal a  et rebus su ccu rre re  lapsis '’. 
Dał się użyć jako kaw aler zacny  tak  w'ielką o- 
biurgacja JP an a  Stolnika J W>Pan Roman kapStan. 
P oszed ł z zamku „citissim o p assu ’’ ku ob w ad i- 
towd, a pan stolnik p rzy trzy m ał się „ad la tus’ 
JW P ani, swojej nigdzie jej fee odstępując „imos- 
p e re ’’ czyli chow aj Boże ,ą d v e rsu s  so rtis w e n -  
tnm ”, a choć p rzy  zam kow ej bram ie p rzy n a jm n ie j. 
z piechotą w ęgierską zam ykając oponow ać s-ę. i 
w szystk ich  ludzi dw orskich, aby się nie rozcho­
dzili animując.

(Dokończenie nastąpi).
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b o rczy d i są  w  oblężeniu. U-dziat w yborców  w 
.głosowanim duży. W  całym  okręgu •wyborczym i 
w m ieście spokój i porządek.

Łubinu. 5/11. godz. 2 w  nocy. D otychczas zna- 
na jest w y n ik  w y b o ró w  z 7 obw odów . O ddano 
g łosów  n a  listę 1 — 14, na listę 2 — 2154, na listę 

—7, na listę 4 — 1133, na listę 5 — 166, na fe tę  
6 — 147,, na listę 8 — 1626, na listę. 11 — 34, na
listę 12 — 189, na listę 16   2303, na listę 20 —
'589, na listę 2.3 — 13. W  Belż j/czach oddano gło­
sów  w edle dotychczasow ych obliczeń z godziny 
2.30 w  w ocy: na listę 1 — 152, r.a listę 2 — 203, 
■na listę 3  — 32, na  listę 4 — 97. na lrstę 5 — 3,
na fe tę  8 — 85, n a  listę .12 70-8, na listę 15 — 3,
r-n listę 16 — 709. W  Brzezinach oddano głosów  
wedie do tychczasow ych  obliczeń z godziny 2.30 
w nocy: n a  fe tę  1 — 482, na lisię 2 — 563, na li­
st? 3 — 217, na listę 8 129, na listę 12 — 23, na
Br tę 16 — 5.

ŁódlŁ 5/11. Godz. 23. G losow anie odbyło się 
V' calem  -mieście w zupełnym  spokoju i porząd­
ku. Udział g ło sz ą c y c h  dość liczny. W edług w ia­
dom ości nadfchodzącycli z pow iatu łódzkiego. 
Efzebćcg w yborów  był rów nież spokojny.

Łódź. (AW.) P rzeb ieg  w y borów  w mieście 
spokojny. N ajw iększa frekw encja była w  godzi- 
m ch  onr.-o4nd.niovvyc.il. Szczególne ożyw ienie w y ­

kazują lokale w yborcze w  dzjelnlcadi robotni­
czej i żysiow skiej; w ieczorem  ruch osłabł, lak, że 
o 6 w dziełiłjcy zam ieszkałej przez nueligencję 
w yborcy  oddiawaśi tylko sporadycznie głosy. Ni­
gdzie nSe naruszono p o w ażn e  spokoju.

K atow ice. C ieszyn m iasto: na listę 1 padło 
g łosów  283, na listę 2 głosów  1209, na listę 5 gło­
sów' 7, na listę 7 głosów  51, na fe tę  8 głosów 
1186, na listę 16 g łosów  1897. W Istcbiwe wynik 

.w yborów  następujący: na lb tę 1 głosów  3Cs4, na 
listę 2 g łosów  324, ua listę 5 głosów  3, r.a fe tę  S 
głosów  319. na listę 16 głosów  102. W Skoczow ie 
na ILtę 1 głosów  22. na listę 2 głosów  »7. na fe tę  
5 głosów  5, r.a listę 7 głosów  3, na listę 8 głosów  
626. na listę 16 głosów  586. W  Bielsku na listę 1 
głosów  7. 3ta listę  2 g łosów  1146, na listę 3 głos 1, 
na listę 5 głosów  17, na listę 7 głosów  49. na 1-
ste 8 głosów  773. na listę 16 g łosów  4785. .

K rólew ska H uta. W edle dotychczasow ych 
.obliczeń w  9 obw odach oddano głosów  iu: !• stę - 
594. na lis tę  7 — 1334. na listę 8 —- 3872. ua listę 
16 — 12.225, na fe tę  23 — 346.

Katowice. W edle do tychczasow ych obliczeń 
w 14 obw odach oddano głosów  ua listę 2 — 365,
na listę 7 - 509, na listę 8 — 3535, r.a listę 16 —

1 7812, «a listę 23 — 72.

W sprawie Jaworzyny.
Praga. 2/1. Cr. B. pr. Na dzisiejszym posie­

dzeniu komisji spraw zagranicznych Izby wygłosi! 
•minister Benesz dłuższe ■ x ose, w klotem cm V I  

-■ tatnia. konferencję małej ententy i Polski, stosun­
ki CzerlrjSiowecd do Jugosiawji w zwiąrku z przeJ- 
f')ź.vrt e n i rozsze zmieni czesko-iugosłowiaósklegc 
i ł >du sojusznicze.'.)), wre zcic wydarzeni i we W lo- 
so c h . W spra*i.: Jaworzyny oświad.zy! tli rrisler 
■miedzy innem i: Po ptzeprowadreniu głosowania w 
T.r. a b-» . Is.i delimltacyine' nad podziałem Ja o- 

z :y, z ul creMio-słowacki zastrzegł s:ę p m c iw 'r .

n k  emu r ustępowaniu, wskutek c e g o  sprawę Jawo­
rzyny powierzono komisji prawnicze , która bad? 
uż z czysto prawnego punktu wi.‘?.eni» f. zn. ma 

orzec cźy kwestja ta  została jut definitywnie 
rozstrz pn ęta, czy tsż  nie. Nrs/em  zdaniem — 
uóu ił 8cn :sz — kwest ją :a zes sła osUtecrn?? 
ozst.z/gnięta. W końcu oświadczył mini-te , i< 

skoro tylko stosunki na to po.wolą, zakomunikuje 
szezjgóly i zobrazuje doiychczasowy przebieg po­
wyższej sprawy, tak, «bv opin a publiczna i par! 
inent n o.'ty wyśać o u; j swoi ją  *.

wę 7. tego, że konieczną jest ich w spółpraca, gdy® 
macze.i sy tuacja w Europie stanie się chaotyczną. 
Borta.r L aw  ośw iadczył dale i, że zam ierza powie* 
rzyć kierow nictw o angielskiej polityki zagrani­
cznej lordowi Curzonow i.

W edług do tychczasow ych damy c i, 57 kandy­
datów  p rzy  w yborach  de parlam entu ma zape­
w niony w y b ó r bez jakiejkolw iek koni.-ągitaoji w  
swotfoh okręgach w yborczych. W  tej liczbie znaj- 
citi.le sLpr- 32 konserw atystów , 10 unjtosristów ir- 
taiicMńch, 5 liberałów  niezależnych, 5 liberałów  
narodow ych, 6 kandydatów  robotniczych, oraz 1 
nacjonalista.

Na hście owe; figuruje m iędzy innymi 6 człon­
ków obecnego gabinetu, oraz Lloyd G eorge.

W m owie w ygłoszonej w czoraj na jednym l  
m eetingów  w yborczych  w LótidytHC. atakow ał on 
gw ałtow nie kćcgsdrwatystów, przy-czem -o św iad ­
czył, żc g łów nym  u-ifoęiem jest w łaśnie reakcja, 
albowiem  niebezpieczeństw o zc strony  partii ro- 
;X>tniczycli jest bez porów nań ją mniejsze, aniżeli 
ze stromy reakcji. B e/w ątp ien ia  — mówił L T yd
Georc należy zw alczać Labour P a r ty , lecz
spraiM ą naglącą jesi pOKT/yżowame w szelkich za­
biegów  reakcji.

Mowa Lloyda Georgl-kt żyw o akia :nowa na. 
będzie ...w Rosji.

Komitet generalny  i środow ych liberałów  po­
stawo w ił odrzucić w szelka w spółprace z konser­
w atystam i. Niezawiśli libera li i liberali narodowi 
postanow ili postępow ać p rzy  w yborach  wsttólrże.

Odbudowa Austrji.
pro jek t odbudow y Austrji, k tó ry  rząd a iis trja - 

.óki w niósł dnia 4. bm. do R ady narodow ej, dom a­
g a  si> na przeciąg  dwóch lat pełnom ocuitw a do 
w ydaw ania rozporządzeń, m ających na celu p rz y ­
w rócenie rów now agi budżetu.

W edle projektu tego imaliby rząd p raw o  
sprzedać uicopłacajace się przedsiębiorstw  a  pań­
stw ow e. jak koleje, poczty, telegrafy, telefony itp.

P ro jek t przedstaw ia szczegó łow i plan reduk­
cji względnie kom asacji urzędów . U rzędnicy z dr;
1 stycznia będą płacili poifct-tki. Liczba szkół 
jśtadmeb będzie zm niejszona. W szystk ie  w yższe 
óa-dr krab i nadprokara to rje  będą zlikw idow ane.

Z cel i na być uzyskana k w o ta  100 miliomów 
koron w  złocie.

P odatk i pośrednie i bezpośrednie egidą zna­
cznie podw yższone.

Podkładem  mającej się zaciągnąć pożyczki 
Ibeda dochody z cel i z monopolu tytoniow ego. 
P.ićrw-szc czyia-nie tego pro.iektu ustaw y zapow io- 
dziaom na dzisiaj (6. bni.J.

P ro jek t sta tu tu  nowego Banku em isyjnego 
w n ieśony  będzie rów nież ua posiedzeniu ttomie 
działkow e!n. .,N. Vv'. TageblatC ' donosi że druk 
banknotów  ustanie już w bieżącym  tygodniu, a 
źapctrzehow itnic państw a będzie pokry te  w dro­
dze pożyczki. D e le g a ta  finansow a Ligi N arodów  
ukojiczyła już swojo prace w  W iedniu i część de 
kagatów ojMtściła Wiedeń.

Włoch? pod rządami fnussoliniego.
Z R zym u donoszą: P rez . min. Mtrssol.ni.

UrzyTpornriial cyrk ióarzem  dypłomatycwtymi Pla­
ców kom  zagranicznym  zakaz publicznego w ypo­
w iadania się bez upow ażidetha rządu.

„Idea Kation ale ’ donosi, że M ussoini zam ie­
rzą. przeprow adzić  re ło n n ę  w yborczą.

Jugosłow iański poseł w  Rzymie dr. Antonie- 
wfc przesłał do Belgradu dłuższe spraw ozdanie 
za' sw ei koinferencji z Mussolinćm. Mussolini o- 
Kwiadczy-l mu, żc jakkolw iek upraw ia politykę na­
rodow ą, in .icdtiiik zaw sze liczy się z położeniem 

■ i idę dz.yn ta r odo w em i jest za u trzy m an e! u po lity- 
'cziMjgo sta tu s cnio. Co sk? ty ezy  zaw arte.' m iędzy 
W tocharra a .lugosław ią um ow y \v St. M arge- 
rttru, oświatlcz-ył Mnssołiui. żc zam ierza w ypel- 
n 'ć  zobow iązania sw ego  poprzednika nic źyesy  
on sobie yjniany p r^ jazm y ch  stosm ików  miętlzy 
W ochami a Jugosław ią, a pragnąłby  przeciw nie

te  stosunki pogłębić. W końcu ośw iadczył M usso- 
'Ihk, że nic myśli o rozw iązaniu parlam entu w ło­
skiego. P ragnie  on z d o ła ć  parlam ent na 16. li­
stopada i p rzed łożyć tnu do ratyfikacji konwencję 
rzawartą w St. M afgeritta.

D elegot w ioski w komisji odszkodow ań od­
byt konferencję z prezydentem  m inistrów  Mtisso- 
d hi r-m w spraw ach  dyskutow any cii obecnie w 
Berlinie, poczerń n iezw łoczne opuścił Rzym, u- 
dając sic do Berlina.

„G iornale di Rom a” donosi, że m arkiz Delia 
T ore tto  ma zostać  m ianow any w łoskint am basa­
dorem w Berlinie.

N aczelne k ierow nictw o partii faszystów  ro- 
«csłało  do w szystkich kół faszystów  na prow in­
cji okólnik zabraniający faszystom  dopuszczania 
,się jakichkolw iek gw ałtów  na osobach hih na 
mienru OTyiemkohviiek.

Na progu wyborów w Anglji.
B onar L aw  w  mowie* w ygłoszonej w  Leeds dzieje do w yników  konferencji, k tó re  jednakże bę- 

• ośw iadczył w sp raw ie  polityki zagranicznej, że jej da ty lko w  tym  w ypadku, jeżeli polityka Angłji 
IPostei) zależeć będzie ud wyniku konferencji pójdzie po tej sam ej linii, co polityka Francji i 

Thi»ić1ia  j ,.<|||iiaa Law jwsy wi^igujc, jgrisłkic n a - . W lock. l e  trzy  państw a  pow inny zdać sobie spra-

t  a

O 2 o k r ę t y  z a b r a n e  p r z e z  r z a d
ST. ZJEDN.

G dańsk. (PAT). 3 ; i 17 „Dziennik G dański” do- 
nosi z Nowego Jcrku , żc zjednoczenie pifeki-oh li­
nii okrętow ych rozpoczęło obecnie u rza-du anie- 
rjduuiskiego staraniu celem odzyskania dw ódi o- 
krętów . k tóre  rząd am er\'k ;tński odebrał sw ego 
czasu Polsko-am eykańskiem u T o w arzystw u  że­
glugi m orskiej z pow odu niezapłacenia należyrfein 
za okrtęy . Dziennik zaznacza, żc akcja ta ms 
w szelkie widoki pow odzenia i że pra^dopodcdMiie 
niebaw em  oba ok rę ty  przejdą na w łasność Zjed­
noczenia polskich li-nji okfęiow ycii.

M ONTOW ANIE KILKU TYSIĘCY W AGONÓW  
NADCHODZĄCYCH Z AMERYKI,

Gdańsk. (P A !). 3 11. R ząd polski rozpoczął ze 
stocznia gdańską rokow ania w spraw ie zm ar,trw a­
nia kilku tysięcy w agonów  kolejow ych, które 
niebaw em  nadejdą do G dańska z A m eryki. Idzie 
tu o zam ów ienia w w ysokości jednego miliarda 
mk. niem. R ząd  poiski dom aga się aby montaż od­
był się w przyznanej Polsce części w yspy  Hohn. 
k tóry to teren  został p rxyzuan\ Polsce decyzją 
w ysokiego kom isarza dla w yładow ania i po :ne- 
szczenta m ateriału  woje-mego. Rząd polski stanał 
na stanow isku, że w aogny  kolejow e isodaająja 
pod pojęcie m aterjału  w ojennego. Podczas o sia t-  
Tiicli rokow ań w tej spraw ie, w ysoki kom isarz Li­
gi stanął jednak iw st:-:oovbsku. że w agony nie są 
m ateriałem  w ojenni m.

DELEGACJA M N IEJSZOŚCI NARODOW YCH 
U p r e z y d e n t a  TARYBY.

„G azeta G dańska” donosi z K o w n a: P rezy ­
dent T ary  by Sturlin.sk ij przyjął ua dluższom pn- 
słud ian iu  przedstaw icieli arganizacji m niejszość1 
narodow ych, m ianowicie polskiej, nie-mieckek ż y ­
dow skiej i rosyjsko-biaforTfSkbj. P rzedstaw iciele  
wym ienionych narodow ości w skazali ua brak pod­
s taw  praw nych  w stanow isku, jakie zirlęia g łó ­
w na komisja w yb orcza  przy podziale n~ and .iłów . 
In terpretacja komisji glmene.i przepisów  p raw ­
nych jest p o -w iec  niem praw a . Taki stan rzecz;. 
nvusi w yw ołać pbmnzatiic w śród mniejszości naro­
dow ych, co szkodliw ie oddziała dla państw a-

Frzynyny słodu mieszkaniowego.
W  spraw ie lei w arszaw sk i „P raegląd  W a r /

a sięgnął oiwnii A\ .tdziału spisu łutkiości głdw ne- 
jo  urzędu u h ity s ty ca ieg o  t  pnośhą, o wskałwwue,
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&> jakich w niosków  w  tej m ierze p row adzą da­
fne pow szechnego spisu ludności z dnia 30. wnze- 
W a  1921 r.
I Jak się okazało, sp raw ą  tą u jm o w a ł się bli- 
(żej prof. K rzyw icki w  sw ej analizie w yników  s p i - . 
ju ,  k tó ra  niebaw em  ukaże się w  druku. Ow&ż 
[stw ierdza aa , że gdy spis w y k aza ł, iż naogół 
iłiidtmośO mkrsf przeludnionych w zrosła  bardzo nie­
znacznie, sk ładano to na k a rb  niedokładności spi- 
is-u. Jednak spraw dzanie o trzym anych  w yrJków , 
dokonane przez za rząd y  m iast malopoAstóch, w y ­
k aza ło  opuszczenia stosunkow o nieznaczne. W y- 
-trka stąd, że p rzyczyny  braku  m ieszkań nie mo- 
,gą — w b rew  pow szechnem u zdaniu — tkw ić we 
w zroście  ludnośoi 'miejskiej.

Analizując wyniki spisu prof. K rzyw icki 
7 w raca uw agę, że jakkolw iek liczba ludności po- 
'zm-tała p raw ie niezmienioną, to jednak zmienił sie 
■anaczime jej sk ład: w  latach w ojennych liczba u- 
iyodzm spadla, natom iast śm iertelność wrśród  dzie­
ci p rzy b ra ła  rozm iary  w p ro st zastrasza jące ; sku t­
k iem  tego dzieo' s tanow ią  obecnie znacznie m niej­
s z y  odsetek uniż norm alnie. Z drugiej zaś s trony  
do rasta jąca  w  tym  czasie m łodzież zak ładała  
.własne ogniska rodzinne, d ą ż ą c  natu raln ie  do po­
s ia d a n a  oddzielnych m ieszkań, co m usiało w y ­
w o ła ć  ich brak.

Ó w  w zro s t liczby gospodarstw  rodzifnmtych 
p rzy  niezmienionej prawne liczbie ludności, cha­
rak teryzują  następujące dane cy irow e:

K raków  liczył w  roku 1910 — 166.814 m iesz­
kańców , spis z 1921 r. w ykaza ł ich 181.700, lud­
ność w ięc w zrosła  o 9 proc., natom iast ognisk 
rodzinnych było w ó w czas około 34.000, obecnie 
.45.953, czyli, że ilość ich w zrosła  o 85,9 proc., 
zatem  znacznie szybciej, niż ludność. Podoibnlić w 
Białej M ałopolskiej ludność spadla  n aw et z 8.667 
n a  7.748 osób. a w ięc o 1,0.5 p roc.; odw rotnie —
1 ilość ognisk rodzinnych w zrosła  w  tym  czasie 
o 14.8 proc.

> Analogiczne darte m ożna p rzy toczyć  i dta in­
nych m iast. T e jednak w ysta rcza ją  już, by  s tw ie r­
dzić. że rzeczyw iście  w z ro s t liczby gospodarstw  
rodzinnych ty stosunku do ‘liczby ludności, spot w e­
getowany odbriennym od norm alnego sk ładem  po- 
•.wo.fen.rrej ludUoścł pod w zględem  wieku, jest 
p rzy czy n ą  głodu m ieszkaniow ego.

■ZAKAZ ODBYWANIA POLITYCZNYCH ZGRO­
MADZEŃ NA TERENIE KOLEJOWYM.
Warszawa. (Te!, w ł.) M inisterstw o kolei że­

lazn y ch  w y dało  rozporządzenie, w edle k tórego 
łzabranra snę — celem  u trzym ania należytego spo- 
jkoju i porządku puM ioznego na kolejach — odby­
w an ia  jakichkolw iek połitycznych zgrom adzeń i 
tzebrad w  lokalach, stanow iących  w łasność za- 
[rządu kolejowego, o raz  w  ogóle ria terenie kole­
jo w y m , jak rów nież nalepiania p lakatów  i ogło- 
;szeó w  takich sp raw ach  w  obrębie' te ren u  kole­
jowego.

KRO N IKA .
Kalendarz, w torek , 7  listopada. Rz.-łtat.t Her* 

tfulana. —  Gr.-kat.: Markijana. —  S ło w ia ń sk i:  
Ź tomirą.

—  Mianowanie w kolejnictw ie. Mlnistrr 
fcoleji żelaznych zam ian ow ał D. oyrektora wydziału  
personalnego  lwowskiej dyrekcji kolejowej p. K: - 
(r.Ta F ia łkow skiego ,  w iceprezesem dla spraw adnri- 
jnistracyjnych i f in an sow ych  w  riy e lc j i  koleji p n- 
stw ow ycn  w Warszawie, pozostawiając go  na sta­
n ow isku  dyrektora w ydzic lu  administracyjnego.

— Pcdaw anie w artości przesyłek tow aro­
wych do Wroch. Włoskie m in isterstw o  skarbu zobo­
wiązało  sp ed yto iów  wysyłających towary za granic?, 
lub przywożących towary z zagranicy, by wskazy­
wał urzędom celnym  włoskim, cprócz innych da­
nych, jaki; należy pom ieszczać  na wykazach sta­
tystycznych, także wartość w walucie włoskiej pa­
pierowej wszystkich towarów, przechodzących linją 
celną, bądź w wożonych do Włoch, bądź stamtąd  
wywożonych. Jako wartość towarów w ysyłanych do 
W łoch przyjmuje się wartość tychże na miejscu ich 
/po-kodzenia z doliczeniem opłat przewozowych do 
'granicy, przyczem w skazywać należy rzeczywistą  
(wagę netto:

Ponieważ na wypadek nie wskazywania war-

te ś - i  towaru przesyłka zottzje  zatrzymana na stacji 
craoicznej, co powo^aje komplikacje ze szkodą stron  
nteresow an ycb , przeto leży w in te tes  e nadaw ów 

wysyłajączch przesyłki do Włcch, wykazywać w do­
kumentach celnych bezwarunkowo wartość odno­
śnego  towaru.

— Nawy ce n n ik  potraw w w agonach re t?,u- 
racyjnych. Z Warszawy donoszą, że M inisterstwo  
'.oieji ż h a m y c h  zatwierdziło  now y cernilt  potraw
. nauci podaw anych w wagonach restauracyjnych.  
W e .le  tego cennika kosztuje obecnie w w agon ie  re- 
staur cyjaym pierwsze śniadanie 5J>0 Mk., śniada-  
ue złożone z 2 dań i deseru 1 9 ć 0  Mk, zaś, ot.jau 
>!:ł dający się ze zupy, dwóch dań i deseru 2 2 0 0  Mk. 
Z poszczególnych potraw i napoi wynosi cena 
porcji mięsa (UoOet i t. p.) 1 4 0 0  —• 1 5 0 0  Mit. 
rawa czarna lub herbata 1 5 0  Mk., zaś szklanka  
białej kawy 2 5 0  Mk.

—  Przepełń enifl sta c  i B T/Sław.  Z Bory­
sławia donoszą, że wskutek przepełnienia timtejszei  
stacji kolejowej, w strzym any zosta ł na czas  nieo­
graniczony wszelki naładunek tow a ió w , ptzeznaczo-

ych d'a Ba y s ł iw ia ,  w  sz czeg ó ln o ś . i  p rzesyk k  
•iznlru, cegieł, p iasku , oraz drzewa ta i t t g o .  Z tego  
z .m e g o  rzw o d u  nie przyjmuje się takich przesyłek  
przychodzących z innych okręgów dyrekcyjnych dc 
akręgu iwowskiej dyrekcji kolejowej i zarządzoro  
wstrzymanie przewozu przesyłek takich będących v. 
biegu, które stawia się nadawcom do dyspozycji.

— Odzyskanie zrabowanych księgozbiorów.
Z Moskwy douo zą: Dnia 1 października zakończyło  
;ię posiedzenie  specjalnej komisji mięszanej polsko-  
osyjsRiej, na którem od czy t:n o  tekst porozumienia,  

zawartego na po itd zen iu  p r e z e ó w  obu delegacji w 
^prawie oddania  R ądow ł polskiemu tb io .ów  pol­
skich biDliotcki publicznej w Petersburgu. Zwrot, o- 
bejmuie: B.bljo erę  Załuskich, T owarzystwa Przyja­
ciół nauk, oraz Sapiehów . Jednocześn ie  zdecydow a­
no pozostającą cdd^wna w  zawieszeniu spraw ę re­
windykacji gabinetu rycin bibljoleki pnbiicznej w 
Warszawie, archiwum Stanisława Augusta. Prócz te­
go uchw alono zwro: w ielkich zbiorów Sanguszków  
(m uzeum , archiwum i bibliotek), oraz zbiorów Rei r.- 
iioióa, 1'rzeździecfeiego, ewaku w tn y ch  sw eg o  czasu  
z Warszawy da Kijowa. Również p ostan ow ion o  re­
windykować w iększą część polskich archiwum h is to ­
rycznych, w tej liczbie S ianisława Augusta, Kościu­
szki, Rady nieustającej, Komisji edukacyjnej i t. p. 
jak również bibljoteki płockie, wywi ;ztone w  r.-1898  
Jo Akademji nauk w Petersb ir*u. Pr,e I zam knię­
ciem posiedzenia obaj prez .s l  M nister Olczewskl i 
Wojkow podnieśli  wzrot w pracach kom sji w  kie­
runku zgod n eg o  rozwiązania zagadnień, posiadają­
cych pierwszorzędne znaczenie historyczne i kultu­
ralne dla obu narodów, p ow sta łych  wskutek roz- 
oiorów RzpPej.

. —  Kara na waiuciarzy. Z Poznania donoszą: 
Tutejsza Izba ka na sadu okręgow ego rozpatrywała  
sprawę dwóch walnciatzy oskarżonych o w y w óz  
waluty zagranicę. Jeden z nich skazany zosta ł na 
rok więzienia i pół miljona grzywny, drugiego  
uwolniono.

—  N b „Kałkuny** lecz „G*ywa“ . Z Wilna 
donoszę , że nazwa stacji granicznej, Kalkuny, przez 
którą prowadzi komunikacja kolejowa pomiędzy Pol­
ską a Łotwą, przemienioną została na -,,Gry w a “. 
Graniczna przestrzeń poisko-łotewska obejm me wiec 
obecnie  stacje Turmont (Polska) i Grywa (Łztwa).

—  Międzynarodowa konferencja pracy po­
stanowiła pow iększyć liczbę członków Rady admi­
nistracyjnej z 2 4  na 3 2 .  Liczba mandatów przyp?- 
drtjącycfa na wi lk’e państwa prremysłowe będzie  
w y n o s ić  nadal 8.

—  E lektryf ka j i  we Frairji. F rancu sk i'm i­
nister roln ictw a Charon ośw iadczył ,  że d. 4 b. m. 
oddaną została  do dyspozycji roln ctwa francuskie­
go sum a 1 miljarda 2 0 0  m Jjonów  fr., w celu wy­
konania programu system atycznego  doprowadzenia  
energjl elektiyczr.ej do wszystkich okręgów wiejskich  
■Ga celów rolnictwa. Państwo zgadza się na udzie­
lenie pożyczek do ogólne] w ysokości ,  połowy wyż 
wspomnianej snmy, t. j. ( 0 0  miljonów fr., z t e r ­
minem zwrotu po łatach 30, a drugą po ow ę w for­
mie pożyczki 4 p r e , miałby udzielić LLząd narodo­
wy kredytu rolnego, syndykaty rolce i gminy.

—  Bosy ski sposób n a komisje. Prasa fińska 
donosi,  że rząd sowiecki wysłał specjalną komis ę 
śledczą w celu ukrócenia nadużyć Kradzieży na ko­
lejach rosyjskich. Komisja j?cha a wł snym pocią­
g iem . Pomiędzy stacjami Syzrań-T uL , w pobliżu  
Morszańska sp ow od ow an o  um yślnie  katastrof? za- 
pom ocą fałszyw ego nastawienia  zwrotnicy. Pociąg

,pj ł n a sy r u  i w szyscy  cz łonkow ie  kom isji  zo­
stali zabici łub ranili.

—  SA Ój CO s w e g o .  Donoszą z Hagli, że były  
i,ról Konstanty u p ostanow ił zam ieszkać stale w willi 
M esscergjn , w sąsiedztwie, Doorn, gdzie jak v,ia* 
dom o przebywa Wilhelm 11.

—  Jak N ie m c y  jerin ją  s o b e  koaK cję .  „Ar- 
b iter Z ig .“ omawia z ter l ina :  Przed kliku dniam i  
w P ass iw .c  z  a ta k o w a n i  został dwaj a fk e ro w ie  
soalicy n , któ zy zw iedzali  tamtejsze koszary Relchs*  
w ehiy, przez tłum uacjonallstów. R zucano na nici' 
kim ieniam i i kawał -a mi drzewa. R :ichsw ehra  cie 
uczyniła n i : dla ochrony n. padniętych. W obec tego 
orze słał gen. Nollet rządowi niemieckicir.iu obszer­
nie um otywow aną n : t -  z  zaźal n em, w której pou-  
•iieśla, że major mający komendę w p ow yższych  
koszarach zav/iadomił żołnierzy plakztam o przy­
byciu człouków misii koaliejnej i w ezw ał żołnierzy  
aby w cbec obcych oficerów zachowali się p.> gru- 
bjańsku.

—  K a t a s tr o f a  a w j a t y e m s .  N:emieck;'ie dzien­
niki donoszą, że sam olot odbyw  tący drogi? Paryż* 
Praga-Warszawa spalił  s ę w B schofste in  w Cze­
chach. Filot zginął, of cer francuski c :ężżn  ra r:y

—  Powódź, Neapol nawiedziła  klęska p w - 
:izi> W  wielu miejscach woda p odm yw szy  m a r  
spow odow ała  ich awalenie W jednem mi ej s-. u 
-ciaaa domu, runąwszy, pogrzebała p>a mu r
-■ ilku straż, ków* którzy ratowali m ieszkańców . I 
^sób cywilnych ponios ło  śm ierć ,  a w k le  je s t  r.
;iy ch.

—  Ź T o w .  Tiailko W8y:7. Posiedzenie  wydział i 
f i lo lo g iczn ego  odbędzie się ciz ś  6 b. ni. w O so -  
ilncum o godzinie  5. Na porządku dzienny.r .: i. 
Prof. Ganszynlec „Trzy d z ie łza  Cezazja za o  Matce 
Boskiej"; 2  t s n łe  „Studja do D ja b gu  Cezatjusza''.

—  Nadzwyczajna walne zp ron u d z:n i  t: człun-  
ków Kasyn: i Koła 1 ter.-artyst. cd tęd /Je  s ię  w pią­
tek, 2 4  b. m. Nj p /rzą d ru  dziennym m ia n n w a c ic  
cz! orika h onorow ego, oraz p odw yższen ie  wkilatdek : 
wpisowego.

—  T r  zeci podwieczorek z tańcam i odbędz ? 
się w Kasynie i Kole Lter.-artyst. w son o ię .  d. U
b. m.

Niitatki u ierasko-srtysiyc^a.
P.epwasstr Tsatrti miejskisgth  

Początek przedstawitó o  'godz. ?  wieczarenu

D-lś, w poniedziałek „O pow ieśc i Hoffmana"*’ 
opera w 3 aktach Offenbacha. —  Ju tro ,  we wto­
rek , Żydówka* opera (gośN nny w ystęp  St. G u- 
szezyńskjego) —  We ś odę „Dzieje J ó z e fa ” , ko-; 
niedja w 3  aktach Perzyńskiego (p o  raz ostataij .

Repertuar T«atni f4at3ij9 Gródecka T,
Dziś, w  poniedziałek „Kto z o s t a n ie  posłetn", 

groteckz Galii. —  Jutro, we wtorek „Księga Hio­
ba”, kometlja w 3 akiach Winawera. —  We środę  

Kto zostan ie  p o s łe m ”.

B®jłartuir T satra  necwuial.

Dziś, w pon iedziałek ,  jutro, we wtorek i we
środę „Bajadera", operetka Kalmana.

—  S e k r e ta r j a t  Zawodowego Związku litera­
tów polskich komnniknje, że loka! Związku m ie śc i ł  
się obecnie  przy ui. O sso l iń sk ich  11. 111. piętro.

W y s tę p y  bohaterskiega tenora Stanisław a G ru­
szczyńskiego . Dyrekcji teatrów Miejskich udało s i ę  
po usilnych zabiegach pozyskać na dwa w ystępy  
najgłośniejszego dziś  w Polsce tenora opero w eg o  
Stanisława G pszczyńskiego. Gruszczyński opuszcza  
w tym miesiącu kraj i wyjeżdża na dłuższy czas  do  
Ameryki. Znakomity artysta wystąpi u nas po ruz 
pierwszy we wtorek w „ Ż yd ó w ce11.

50 prc. źniżki w  teatrach  Miejsk ch. W myśl 
rozporządzenia miejskiej Komisji teatralnej w p o ­
niedziałek we wszystkich teatrach obow iązuje 5K) 

roc. zniżka.

Zatajenie atttano-
Obserwatorium krakowskie d o n o s i : W nocy z  

6 na 7 b. tn., t. j. z poniedziałku na wtorek, w 
całej Polsce —  o ile pozwoli nasze często chmura­
mi zasnute niebo jes ienne —  w idoczne będzie c ie ­
kawe zjawisko zakrycia p ftez  księżyc A'«kbarana, 
gwiazdy pierwszej wielkości, najjaśniejszej w kon- 
stela ji Byka. W dniu w ym ien ion ym  w ieczorem  p o
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wschodzie księżyca, w jego sąsiedztw a KSfeiewo i 
.niżej od niego, widać będzie jasm. 2óf. .v ą  gwiazd 
(Aldeharana). Sopniow o zbliżając się do niej, przy- 

;• czem gwiazda a a pozór blednąc będzi’-, księżyc z\-  
' kryje wreszcie A debarana o go.dz. ź3  ’8 (dane d a 
>Lwowa), w miejscu na obwodzie t Ą i z j ,  w odiegło- 
ści PP3 stonni od góiy.

Po 71 minutach zaćmienia, a wfęc o goez. 
9'49, gwiazda u iu ie  s :ę nagie z poza p.awej, nie- 
oświet oaej strony księżyca w o d k g lo ś .i 139 sto­
pni odr najwyższego punktu tarczy — miejscu gdzie 
wskazywaliby 22 minuty, gdyby wyobrazić sobie 
Cyferki.t z g ira  na tarczy k sę iyca .

' Zjawisku najlepiej przyglądać się przez. W - 
netkę. gdyż w pobliżu księżycą gwiazdy znaczni 
tracą na blasku na jasnym  tle nieba.

Zakrycia jasny, h gwiazd prz.ez księżyc są od 
wielu wirków piln e śledzone przez astronomów 

’fb lic z ;n .a  szczegółów nadchodzącego zaćmienia dla 
1 0 6  oose watorjów w Europie dokonało O bserwa­
torium krakows (ie.

Policy lii S t a i r i  ZjedooGzofiycli.
P o 1'ozenie P o laków  w  S tanach Zjeidinioczonych 

Pó łnocnej A m eryki w chodzi obecnie w  now y *)- 
kras, poniew aż żyw ioł nasz tam tejszy  zagrożony 
jest pow ażnie p rzez  politykę arnerykam zacyjną, 
k tóra  czem  dalej, tero w ięcej staje się podstaw ą 
fcolfiyki narodow ościow ej rządu am erykańskiego. 
(Nie m oże naturalnie b y ć  m ow y o jakiejbądź w y ­
jątkow ej polityce p rzeciw  Polakom  tam tejszym . 
Chodzi tu oczyw iście o politykę w ew nętrzną  w o­
bec w szystk ich  cibcych narodow ości w  A m eryce. 
Kurs nacjonalizacyjny w yw ołała  także  praeciw*- 
rząd o w a postaw a N iem ców  am erykańskich  w  
czaaie w ojny, gdy S tany  Zjednoczone s tan ę ły  po 
stronie Ententy . T rudno jednakże zaprzeczyć, że 
W ynarodow ienie em igran tów  obcych  narodow ości 
i stopniow a ich am erykanizacja , a p z y k o w o  augli- 
zacja jest ty lko kw estią  czasu. P o lacy  w edług  
obliczeń znaw ców  stosunków  tam tejszych  w  jakich 
26 latach  się zam erykanizują, inne narodow ości 
jeszcze w cześniej. M am y tych  P o laków  w edług 
w iarcgodnych  obKczeń s ta tystycznych . to  jest P o ­
laków  poczuw ających  się do narodow ości pol­
skiej w  S tanach Zjednoczonych 2,125.000. Z tej 
liczby, w róciło  już do Polski ćw ierć  rhiljona ro­
daków  naszych- Na tern jednakże w edług  pow sze­
chni© panującej opinii reem igracja  się nie skoń­
czy. N ależy się pow ażnie z  tern liczyć, że  w  p rz e ­
ciąg u j2—3 lat najbliższych w róci z Ameryki, do 
Polski jeszcze przynajm niej około pół miliona P o ­
laków . R abanie w łaśnie nastro i pod tym  w zglę­
dem wśjtód Polonji am erykańskiej . upraw nia do  
takich przypuszczeń . Na ogół m ożna pow iedzieć, 
że najgorętsi Polacy. wti ócą jeszcze do kraju, nie 
chcąc m  raiżać się na zupełne w yzbycie  się sw ych 
w łaściw ości narodow ych.
■ Polityka.1 ta  i sk łonność n-ieprzymusaoinia ludności 
fioł'kie j tam tejszej o raz  jej częściow y pow ró t do 
kraju, usuw ają też  g n m t pod! nogam i p rasy  pol­
skiej. U padek  jej b y łb y  tern vńęcei pożałow ania 
godny, że o d g ry w ała  orra w ielką roię w  życin 
w ycliodźtw a jako ostoja ducha polskiego i łącz­
nik z krajem . P ra sa  polska p rzed staw ia ła  się do­
tąd w  S tanach Zjednoczonych bardzo  pow ażnie, 
bo ukazyw ało  się 90 pism polskich, w  tern 20 
dzienników, k tó re  biły  mil jon i 200 ty sięcy  egzem ­
plarzy. Tej p rasie  grozi tern bardziej stopniow y 
upadek, że rząd: S tanów  Zjednoczonych w  myśl 
zasad podstaw ow ych  sw ej polityk* m iłu je  zm usić 
Pisma obcojęzyczne d o  chvu języczności, to  jest 
do dołączenia tekstu  angielskiego, oprócz w ła sn e ­
go. W praw dzie  p ro jek t tego rodzaju, w niectony 
swęigo czasu w  K ongresie upadł, lecz ty lko  wiilęik- 
szością 4 głosów . Ponow nie w niesiony uzyskaliby 
hsowatpliwiie w iększość, a tem sarnem  PTzysipfe- 
szy lby  zanik p rasy  obcojęzyczutej. P ra w o d a w ­
stw o a m e ry k a ń sk a  robi mecjbywiatelom S tanów  
Zjednoczonych coraz w ięcej trudności, tak , że 
każdi. nie m ający zam iaru w ra c a ć  do kra ju  w  naj­
bliższymi czasie, s ta ra  się czem prędzej uzyskać 
■ byw atelstw o S tanów  Zjednoczonych.

C isarakf-erystycznym  jest takt, że kolonie nie- 
PTiedde w A m eryce z ta c z a ie  szybciej od polskich 
się awierykainizują- T ak ia  rn.ias.to M ilw aukee W  
czyJo 300.000 Niemców (na 700.000 liczby o g ó ?  
!>ej). W ychodziły  tam  4 dzienniki w  języku nie- 
Ptśacdćm. P ozatem  mieli N iem cy tam że tea tr 

-śwółj w łasny  narodow y. Dziś M ilwauke jest rnia- 
st»H» ifeaMl koanpłetaie zam erykadlzoiwasiem , 4

dzienniki upadły, te a tr  a w ychodzi ty 1
ko- tygodnie niemiecki.. W  tem że mieście m ieszka 
około 90 ty sięcy  PoldKow i w ychodzą dw a dizSen- 
ruiłd w  języku  polskim.

R ząd S tanów  Z jednoczonych zajął w obec  P o ­
laków  i Polski w  czasie w ojny nader przychylne 
stanow isko. W szak to  W ilsonow i zaw dzięcza Poi 
ska tak energiczne poparcie siwych dążności nie. 
Fodłetgłościowych w  części (zm antwyciiwstaiue i 
dostęp  do m orza w  Gdańsku. — Nikt ternu się dzi­
w ić róei (będzie, jeżeli się zważy:, że  P o lacy  am e- 
ry k an scy  w łaśr.ie zajęli w  czasie wogny stanow is­
ko  pafftrjołyozne am erykańsk ie , że  P o lacy  dio o- 
chotniczej arm ji am erykańsk ie j w ysła li 30.000 żo ł­
nierzy, tj. 30 p rocen t arm ji, cLcośaz turfność pol­
sk a  wy,nosi 3 proc. liczby ogólnej ludności. P ó ź ­
niej w ysiał! P o lacy  am ery k ań scy  d o  ochotnic/cj 
arm ji polskiej do FiaineJi, tj. dio słymuej arm ii 
H ałłera, dalsze 27.000 ochotników . iZ tych  ochott- 
nitóów 14.U00 w róciło  do S tanów  Zjedmoczomyv.hi; 
z pozostałych  re sz ta  osiadła g łów nie w  Polsce. 
P olacy  też  składali dużo otfiai na C zerw ony  
K rzyż i inne publiczne po trzeby . P od  wpływleim 
prasy , znajdującej się po w telkiej części w  ręku  
mniej p rzychy lnym , nastąp iło  pew ne oziębienie, 
tak, Źe obecnie A m eryka tak w obec  Polski, jak 
wdbec innych europejskich państw  zajm uje sta­
now isko zimne.

Nigdy atoli nie zapom ni Polska, że S tan y  
Zjedlnocaonc pcm arły  ją transportam i w  czasie 
■przejść na jstroż szych i że  dziś jeszcze Polska, Tuąr 
teży do państw  europejskich, k tó rem i się A m era  
ka zajmtije.

T E L E G R A M Y .
KRÓL KONSTANTYN OSKARŻONY.

A tępy . (PAT). Jest zam ierzone postaw ienie 
by łego  króla K onstan tyna w  stan  oskarżenia pod 
zarzu tem  spow odow ania klęski greckiej, a  w  
szczególności pod zarzutem , iż jako fak tyczny  dw 
w ódca a:rmji porzucił posterunek w  obliczu w ro ­
ga, o raz  że nie abdyk o w sł natychm iast, jakkol­
w iek m usiał rozum ieć, że taka  natychm iastow a 
abdykacja) by łaby  korzystna  dla narodu greckiego.

SPR A W A  EM IGRACJI NA K ONFERENCJI 
PRACY.

G enew a. (PA T ). Konferencja p racy  na wnio­
sek drugiego delegata poitekiego Okołowiczu: zo r­
ganizow ała specjalną naradę w  sp raw ach  em igra­
cji. W  konferencji tej 'wzięli udział delegaci rządo­
wi 14-tu zainter-eso-yfitiych państw . Konferencja 
miała na cent przeprow adzenie  w stępnej dyskusji 
nad spraw am i, k tóre  JRna.ją stanow ić przedm iot 
.specjalnych konwencji E łm i^Spy in teresow anem i 
państw am i, a miąńowicie nad sp raw a definicji 
praw nej pojęcia „emigrant**, dokum entów  i leg ity­
macji emigrantów', oraz s ta ty s ty k i em ig racji Kon­
ferencja. p o w ierzy ła  delegatow i polskiem u Okołc- 
w fezowi zredagow anie spraw ozdan ia  w  spraw ie 
em igracji i przedstaw ienie tego  spraw ozdan ia  mię- 
clzyrta:ro'diowremu biuru m acy .

SPRAWA KłcAJPEDY.
P a ry ż . Na w enorajszem  ]xxsiedzeniiu komisji 

rady  ainbasaidorów dla sp raw  K łajpedy w ysłucha­
ni zostali dełegaoi ludności o b sza ru  Kłajipedy. De­
legaci ż.ądaili u tw orzenia w olnego obszaru  Kłaj­
pedy  pod protektora,tem  jednego z wiel'kich m o­
carstwu D eiegaci są  zdania, że tak ie  rozw iązanie 
kw estji po3wvoli Kłajpedzie naw iązać korzystne 
stosunki z P o lsk ą  i L itw ą, w sku tek  czego tak  P o l­
ska, ,'ak i L itw a  będą m ogły w  pełni k o rz y s ta ł z 
portu  K łajpedy. Delegaci k ta jpedzcy  stanow czo 
w ystąpili przeciw  inkoi ponacji K łajpedy do  L itw y 
gdSyż są  zdamia, że poddanie K łajpedy, posiadają­
cej rozw iniętą kulturę gospodarczą acŁnkłistracji 
litewskiej, k tó ra  jest rch zdaniem  prym ityw ną i 
szow inistyczną, m iałoby dla Kłaipedy fatalne 
skutki. D zisiaj będtełe kom isja w  dalszym  ciągu 
słuchała opifeji delegatów  kłajpedzkich, poczerń 
przystąpi do w y s łu c h a n i oipśnji delegacji litew ­
skiej. D elegacja oołska p ra e d s ta w  poSski punkt 
widzenia^ na sp raw ę  Kłajpedy- praw dopodobnie 112 
początku p rzy sz łeg o  ty.godnia.

OPÓŹNIENIE KONFERENCJI W LOŻAŃNIE.
ł.ondyn. (PAT). Z pow odu zm iany rządu v/e 

W łoszech, konferencja w L.ozamae ulegnie kilku­
dniow em u opóźnieniu.

C Z E S K ^ IE M IE C K IE  ROKOW ANIA G O S P O ­
DARCZE.

Praga. (PAT.) Cz. B P r. Czesko-niem ieckie
rokow ania gpspodarcze w -Dreźnie, rozipoazęte '30. 
października, postępują pom yślnie naprzód. O bra­
dow ano nad kw^estją stosunków  w alutow ych w 
mSeratecIkHoh jplrywatnytch Towairzyśliwach .tubez-j 
pieczeaiiowych, upraw iających sw ą działalność w  
C zeohadi. Niem cy reprezen tu je  dyrek to r m iniste­
ria lny  S tockhainm er i tajny  radca dr. M archw aid.

NIEMIECKA DE.MONSTRACJA.
Genewa, (PAT). W olfi. P rzed  rozpoczęciem  

posiedzenia konferencji p racy , zapro testow ał delc- 
gat nienriecki W isscl przeciw  nicdcpuszczenliu do 
ob rad  języka niemieckiego, poczein w szyscy de­
legaci niem ieccy opuścili salę obrad.

SPRAWA WSCHODNIA.
Konstantynopol. (PAT). H.avas. S lvchać że 

m inistrow ie, k tó rzy  podali się do dyitnds.u, zostali 
zaw iadom ieni p rzez rząd  angorski, że będą u w a­
żani z a  zdrajców  stanu, g dyby  chcieli jaozcstać na 
sw ych stanow iskach. Niewiadom o, czy sułtan po­
w ziął już jakąkolw iek decyzję  w  zw iązku z roz­
strzygnięciem  angorski ego zgrom adzenia narodo­
w ego w  spraw ie kalifatu. W  Stam bule przyszło 
dnia 5 ibm. do dem onstracji. D em onstranci dom a­
gali się abdykacji sidtana.

Londyn. (PAT). D onoszą tu  z K onstantyno­
pola* że sułtan zdecydow any  je s t odm ów ić uzna­
nia legalności i praw om ocności uchw ały  angor- 
skiego Zgrom adzenia narodow ego, proklam ującej 
jego detronizację. - ' '

POŁOŻENIE FINANSOWE FRANCJI.
P aryż . (PAT). H avas. G eneralny  sp raw ozdaw ­

ca komisji finansow ej sen. Henr! B erongcr, om a­
w iając sytuację finawsową określił .passyw a F ran ­
cji na 175 m iliardów  fr. łącznie z długami pań- 
stw ow ym i, a aktywa, na 139 m iliardów  łącznie z 
pretensjam i Francji w obec Niemiec i innych rz ą ­
dów  zagranicznych.

Z KOMISJI ODSZKODOWAŃ.
Bruksela. (PAT). R ząd angielski zaw iadom ił 

rząd belgijski, że weźm ie udział w  konfe~eincji .fi- 
nansow ej, jąka odbędzie się. .w B rukseli w  ęiery.- 
śzej połow ie grudnia w  celu ustalenia w ysokości 
najbliższych w y p ła t niemieckich, oraz ni eg-ulo-, 
waniai sp raw y  długów  m iędzysojuszniczych. Kon­
ferencję ma poprzedzić spotkanie p rezyden tów  
rrónkstrów angielskiego, fra-ncuskiego, w łoskiego i 
belgijskiego.

Paryż. (PAT). Agencja IIavasa  dowiadiujc się 
w  spraw ie konferencji brukselskiej, że rząd  fran­
cuski nie ^mienił sw-ego zapa tryw an ia  oo do tego1, 
iż oi'oiblem odszkodow ań i proiblcm długów  nVę- 
dzy,soji.isz!niczych powinien być trak to w an y  łą­
cznic.

NIEMIECKO-LITEWSKA REFORMA
g o s p o d a r c z a .

Berlin. (PAT). P rzy b y ła  tu delegacja litewska 
na memiecko-1 tiew skie rokow ania g o sp o d arcze  pod. 
p rzew odnictw em  p o sk  W ew sM ago w Rzym ie' 
Szaulisa. R okow ania rozpoczną się w ponksrfciałek.’

K b p s ?  o w a ,
tw fiw , d ii*  5  lis t ip a d a  n e lz .
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Lcz. T. IV. 98/21/9, Wdrożenie postępowania ce­
lem uznania za zatartego. Karol Juszyński z Borowej, 
powołany w czasie mobilizacji w r. 1914 do służby 
wojskwej przy 40. p. p. został następnie wysiany na 
front rosyjski, gdzie w czarwou 1916 w czasie walk 
pod OJLku został ciężko ranny i odtąd nie dal o sobie 
żadnej wiadomości. (idy zatem przyjąć należy, że za­
chodzi ustawowe domniemanie z §. 24 ust. c. przeto 
wdraża się na prośbę Katarzyny Juszyuskiei postępo­
wanie celem uznania za zmarłego. Wydaje sie przeto 
ogólne wezwanie, aby udzielono Sadowi lub kuratoro­
wi Paaiu Drowi Ftscuiurowi Herschowi wiadornoScl o 
powyż wymienionym. Karola Jttszyńskiego wzywa sie. 
aby przed niżej wyiMęntanłm Sądem stawi! się, liiłł 
w' inny sposób iiwiadbirial o swem życiu. Sad tutejszy 
tia ponowną prośbę po dniu 15. nuda 1923 rozstrzyg­
nie o uznaniu za zmarłego.

>ąd okręgowy. Oddział IV.
Tarnów, dnia 5. września 1922 r. W ?7  1— 3 
T. IV. 19/21,10. Wdrożenie postępowania celem 

teznania za zmarłego. Dnia 25. kwietnia 1915 r. wojska 
rosyjskie opuszczając gminę Radgoszcz pod naparem 
i wrśód ostrzeliwań wińsk austriackich — zabrały z 
gospodarstwa Agnieszki Mietfa, krowę, która była wfa- 

.snościu Franciszka Mietly. —■ Tenże urodzony w roku 
1870 wydaliwszy się za zabraną krową, popadł na­
stępnie w' moc wojsk rosyjskich — gdyż jak ludzie 
mówili spełniał dla tych wojsk usługi robocze. — Od­
tąd wszelki ślad za Franciszkiem Mietłą zaginął. —  

,Ody zatem przyjąć należy, że zachodzi ustawowe, dom­
niemanie z §. 24 ust. cyw, przeto wdraża się na proś­
bę Zofii Moryl postępowania celem uznania za zmar­
łego. Wydaje się przeto ogólne wezwanie, aby ttdzie- 

Jono Sądowi lub kuratorowi Panu Władysławowi Mas­
e r o w i  adwokatowi w Tarnowie wiadomości o powyż 
‘ wymienionym. — Franciszka Mictłę wzywa się. aby 
i przed niżej wymienionym Sadem stawił się łub w  hi- 
ny sposób uwiadomił o swern życiu. Sąd tutejszy na 
ponowną prośbę po dniu 5. czerwca 1923 r. rozstrzyg­
nie o uznaniu za zmarło?.

Sąd okręgowy. Oddział IV.
Tarnów, dnia 15. wzreśnla 1922, 9694 1—3

T. tv . 24/32/.. Zer ączem e pus'ępowai. a te  en 
ędrwodnienia śmierci. J.-.a Dylaczeir, syn F aacbzka 
-i Mar]', nr da on; : 833. r. w Oświ ęcim iu.. sh ó  pOcz- 
Iłowy tamże, biorąc ub/.i i jaka żołnierz 15. pu ku . u* 
‘itriackiej obr. kraj. w w  tikach koło Tarnopola w e wr.y*
, a u  1915. i. miiż p .ted z . Gdy w obec tego jest praw* 
[iopouobr.ą, ża o u b a  w ym ienieni poniosła śu.ierć. 
•zar ądza się  na wniosek Teresy liyląszek poitępcw a- 
/u e, celem udowodnienia jej śm ieiu, a za-azem ogła 
sz t  sie wezwanie, j żeby do trzech m iesięcy od en 
ogłoszenia tego zarządzenia w „Gazec e Iwowsk er  
lądow i tidzieS no wiadomości o z t^inionym, Po tip y. 
wie t go ter m in  i p> przeprowadź r.lu dowodów S ą  
trz e .n ie  ostatecznie o wniosku.

Sąd okręgowy Oldzia: IV 
W adowice, dnia 24, kwieinia 1921. 7307
7 . 234/22 6. W r z e n i e  postępowań a ccliin  uz -  

inia za zm?> rygo. D -y tro  Karp, syn Iwana i Ah*fji 
•urodzony 20. marca lsd l r w ń iaih iow ie, o.-titd.c 
'tiimse zam eszka y, wedie przeprowadzonych dochu- 
d cń brał udziat w 1913,r. w mrąińskich zamieszkach 
w grudniu 1919. r. zachorował na ty fu i nlamisty tvo- 
,bcc czeg j oćnle ieno g > do aarpjt; lu zakaż.reg; 
.w Ode:;*, . O j tego czasu brak o nim wszgik ej w a -  
domości. Można zatem przyjąć, że zajdą warunki usta- 

jwowego domniemania śmierci po myśli § 24. 1. 3 usi 
cyw. Wobec tego na wniosek Małsni MartynowiCł 
wdraża się postępowanie, celem uznania wymienionej 
oacby za znm  ą. Wiadomości o zagniouym  należ 
udaelić Sądowi aibo D o w  Stsnistawowi Dręg ew i­
e/ow i adwokatowi we Lwowie, którego ustanaw.a ri 

•kuratorem. Zag uionego wzywa s.ę, auy ja w -tsę  przed 
.podpisanym Sądem, o ile żyje, iwb w inny sposob . a 
susć o robie. Po dniu 1. sierpnia 1923 r„ wzgtęd k- 

■w rok od Unia ogłoszenia tego zarządzenia w g a z e .i  
urzędowej Sąd ua ponowny wniosek wyda ostateczne 

.orzeczenie.
Sąd okręgowy cywilny, Oddział VI!.

Lwów, dnia 19. lipca i9zd.
T. 228/22/3. EJykt. Ignacy Małmjczuk, syn B - 

zylego, uroczcny dnii 14. listopada 1836 r. w Rodbaj 
czykacb powłar Zfeoró* , zabrany w 191Ł-. r. do wojsk, 
ukraińskiego odszeat z aruiją uk.-?.iństą w tymże ro­
ku w g<ąo Rosji i od t go czaru wszelki ślad po nirr. 
zegnał. Gdy w obec powyższego prawdopo obn-mijes 
ż: zaginiony nie żyje, przeto na wniosek M chata Ma- 
ładczuka wdraża się postępowanie, celem tunania Igna­
cego M.-th Acziika za zmarłego. Wydaje się przeto w - 
rwanie, aby udzielono Sądowi lab kuratorowi D ow  
Lo.nickiemu adwokatowi w Złoczowie, wiadomość 
.<> zaginionym. Gdyby zagiuio: y żył, winien Sądowi do­
nieść o swem życiu. N.t ponowny wniosek, po upływ ę 
jednego roku od dnia og łoszm ia  ećyktu w .Gazecie 
n-owskiej* rozstrzygnie Sąd ostatecznie powyższ. 
w iosek. Sąd okręgowy, Oddział IV.

Zioczów, dnia 12. września 1922. tyog
T. 194/22/4. Wdrożenie postępowan a ce em uzuk- 

nia za zm arłe,u. Michał Baran, syn Antoniego ' Ma ii, 
urodsony dnia 31. październ ka 1S88. r. w Stechnikor- - 
cacb, powiat Taruopot, powołrny w cz-rsie o fó l, e 
rcoł) Itigcji 1914. r, ao wujska anslr. brał jafce 2?ł-

:ie z r.Cz ał w wojnie św to>vej. Zeznaniami św a - 
ków Ł krsza Bcralr, Jłica M J s j  oraz wnioskodaw­
czymi Eufemii Baran ftw ł rdzonem zosta o, e zag:- 
aiony p sy w .ł w 19:5.r. i st-/ o ?w*j 1 oay z nlewo ł 
-osyjskiej ; donosi1, że zor-t ł ranny w boju pud B 
skrom w 19i4, r. Od grudnia 1055 r. ■ ie d je o so. i 
żrdnego zn - ku ty c'a. G lyn ztęm  przyjąć należy, tc  z . - 
chodzi i:s awowe domniemanie śnrnrci, przeto wdraża 
Tę na prośbę jeg> żony Eufcinji B 'ran postępowanie, 
cl m nznar.ia z.t zmarłego. Wydaje ię pr;:eto o ról e 
v : w .tnie. r by udziel no ąaew . łab kuratorów D bw  
( mp ■Ierowi. adwokatowi w Tarnopolu, wiadomo ci 
> powyż v ym an'ony»i. M ch ia Baran , o ire żyje. 
vzyw;i s ę. aby p .z ; i  niżej .vvmienionym :■ dim  s.a- 
w i się 1 :b in. y spoi;ÓJ uwiadomił o swern życic, 

ąd tut j;cy na por.cwaą p:ośbc. pc upływ.e roku ca 
nia ogłoszenia tego edyktu w „G zcc e łwow.-kie,* rcz- 
trzygeie o wr.icsku

Sad okręgowy Oddział V.
Tan 0 coi, dnD 2. września 1922. 9734
7 185 21/4. Edykt. Piotr Krąpiec syn F a ciazka 

■r odzony w 1833. w A lin ę  pow.at Zbo ów, zo s ie ł 
•cwołany do wojska arst j«cćiego w 1914 r. i dotych­

czas nie wróci). ś  v a  ek Łukasz Petryk zeznaje, żc 
ył razem z za . n n.ni przy wojsku w Przem yśli 

i razem z n in d >• ta; s ę .;o niewoli rosyjskiej i tan; 
w ma u 1915. r. i io-.r Krąpiec z narł a św iadfk by i 
oi.-r wet na j go pogrzebie. — Gdy wobec powyżozeg 
prawdopodob. em jest, ża zaginiony me żyje, przet > r.r. 
w iosek jugo żony Au .y K api.e wdraża się p is t  po- 
.canie celem u-nauu ę<> za : m irłego, a ni Użeństw . 
i  r im zawarte za rcawrąz. ne. Wvd-sjesięprze o o ó l:c  
«vezwanic, »by urizicio, o Sądowi albo ksua.orowi «d. 
■z/okatow Drowi Koła zkowskiemu w Złoczowie któ­
rego zaraz Ri intaisawia s.ę c br ri .ą we. i.i nr-łżeńskie- 
go vr adornoś i o za >inionyni. Gdyby za in icn y  żył,- 

ie • S U w i eonie, ć osw .ru yc:u. Napo.-ow ny »n  o« 
.ek, po upływ e sześciu mie -ięc/ o i uti u og łoszę.
.ia edykiu w „Gazecie iw ow tk  ej* rczit. ygaie S t 
sstaiecznie powyższy wniosek -

Sąd okręgowy Oddział IV. ~
Złoczów, dnia 13. września 1922. 9 05
T. 181/2J/0. W rożenie postępowania cerem <--z;j;.* 

uia z.i zmarłego. Mfk.'łai Ż k syn Stefana i Mar , 
■ reazony 2. marca 1881. . v\ Oleszycach, osi t i 
aś zainieszkaiy w Futoru.h, - rai udzi ł w wojnie 

j .ko żsła  ers austr. ; rzy 14. p. cbr. kraj. i wed e przc- 
p owadzonych dochodzeń, estrt ,ia wiadomość o nir. 
pa.hodai z września 191-4. r. Od tego czasu nie dci 
■i sob ; żadnego znaku życ.a. Można zatem przyjąć, 

zajdą wrru.iki ustaw wego comnictnania śrrie ci. >-c 
my:li § 24. !. 2 ust. cyw. wz 1. u;t. z 31. ma<ca 1918 
r. Nr. 12 - Dz. p. p. W y- ec tego na wniosek Aury 2  i 
.;c'raża si; o ępowanie, edem  uznania wyru enioue 
rsoby za znurłą. Wiacsrmości o z  giuionytn n .l ż 
udzłeiic Sądowi. Zaginionego w zyw a się aby jaw i ,i- 
Mzefl podpisanym Sąuem, o de żyje, łub w inn 8p..- 
sob dał znać o sobu. — Po dniu 20. ; tycznia 1923’ 
względnie w sześć miesięcy o u dnia ogłoszę: ia tet.o 
zarządzę da w gazecio urzędowej Sąd na ponowny v/njo- 
rek wyda ostateczne orzeczenie.

Sąd otręgowy cywilny, O .idzi.ł ViL 
Lwów, dnia 5 S;pca 192:. 0815
T. V. £8/i2,3. J in Zegzuła, urodzony 1882. reku 

w Ch walów icaci. powiat 'Jarnabrz-.g - yn Andrz j 
Mar;i, powołany ogólną m«b.iizacją do srużb/ w o.skc- 

wej, przydzielony do austr. 4). pułku piechoty, b:a 
zd zisł w w  j i c  na froncie rosy : kun w sierpniu 1914. 
r. poo T uibi.ęm  nieda! ko L b in . i tamże m a  po- 
:is-ć śmierć. Od.ąd ślad p.. .im  zag nął. Guy zate; 
przyjąć należy, że zachód/ ustawowe domniemani!
/. § 1. ust. z 31. marcu 1918.i. L 1:.S. Dz. p. p., wdra­
ża s'ę na pronbj Barbary Zegzułbwej poulępowaule, 

eiem uznani;-, za ziaarb go zaginionego. Wydaje sic  
ogólne wezwanie, aby udzieiono Sądowi lub zdv.. D i 
Scliratierow: v. Uzeszowie, wiaucm ości o powyż wy­
mienionym. Jana Zagztrłą w z /w a s ię , aby przed niże 
wynuenionym Sądem stawił tTę, lub w ii.ny spoióo  
uwiadomił o swenr życiu. S:d tutelszy na porioe,!,;, 
prośbę po dniu 25, slyezni 1 i'323. r. rozstrzygnie o uzna. 
iiu za zmarłego.

Sąd okręgowy Oddział V,
Rzeszów, dnia :3. czerwca 1922. 9817
T 254,-22. Jó ie l Ro jnik '/wariy Rajiuek, syn M.r- 

(wija z Rokszyn, przed 20 la t/ wyjechał do Ameryki 
:.a zsrockiem  i n e  d j :  z.iaku :yc u. Wobec ‘ego je. i 
prawd podobn-, że reuż ■ pordosi śmierć, zarządza sic 
przeto na wniosek Wasyla Rajiaeka postępowanie, ce. 
cm udowodn enia śmierci, iłglnszajac wezwanie, eby 
a roku od ogłoszenia w „Gazecie lwowskiej" Sądo­

wi albo Drowi Biażowskicmu auwokatewi w Przemy­
ślu, którego ustanawia się kuratorem, u. zielono wia- 
ćcrności o zaginionym. Po upływie tego czasu na po - 
nowną prośbę Sąd orzeknie ostatecznie o wniosku. 

Sąd okręgowy Odd l-ai V.
Przemyśl, 20. w rzeźna 59-2. L 6S7
T. VI. 264/72/3 Zarzad/e ie postępowania cr-len. 

uznania ia  zmar ego. Jakól. C hy, rolnik ze Złote po­
wiat Brzesko, urotuoiiy tam c 1884 r. przydzielony r. 
t9!4. a o 57. pułku piech., w ed u g  zaw adom  enia C'.cr- 
w n go krzyżu zagirął w sierpniu 1916, r. ped M - 

r-fite rżyskami. O o >tgo czssn nie ciz e znaku ż cir 
Gdy można prryjąć, ż:-. z:u%lm:ją -warunki ustawowe- 

o dcmuiem nia śmierci w mysi § 1. ust. z 31. marc 
1918. r. Nr. 128. Dr. u. p.f z rzą^zrs. Gę na wniose,\ 
M:rji Cchow ej port/powunie celem uznani a wymieni - 
iscgo za zmarłegr, a sarozm i ogłasza się w rz -unio. 

by udzielono Sąaowi wiadomość o zaginionymi. Jakó- 
a C ich,’ ga wzywa rię, aby przed podpisanym Są. 

dem łtaw d się lub w nr.y spos b d 7 znsć o seb e 
Po duin 15 rnjja 1923. roku Sąd na ponowny wa osek 
o zeknio ^statecznie o uznariu za zrarłrgo .

Sąd okręg, cyw. Oddział VI.
Kraków, dnia 26 września 1927. 9 j ]5
T. IV. 40/22/3. Zarządzenie postępowania celeo 

aanżftid ia  zmartagr#. Jóittf Grygicrczyk, syn Jakóba

i Marjaur.y, urodzony 1886, r. w B istw m ie pcw at B a ­
ri, robo.n.ik w Leszczynach, biorąc udz ai w wejn c 
światowej inko żołnierz 56 p psech. aa t-j. oslatn 
w adom oić dał o sobie w listopad* e 19 5 . i od*

j-go  y cu  n e ma żadn j wiadomość:. Gdy z -i nr 
przyjąć nuż a, ie  zaistnieją warunki ck-m/ien; ia 
r. ustawy z 31 ma c; 1918. r Nr. 1-8 Dr. p. n. sa 
dra się na wniosek ladwici C ernikowei poatępow - 
Ge, c lem uziaui-.; wyż wynT nionrgo z- rT.ar.eg-.. 
Ogłasza się przeto w c .w i i ; a oby ud-z <:I :no w i ad * 
rncś:i o z ig i- io- ym Sądowi. Jó>-. { . UrygierceykJ w z;/-> 
va glę, by stawił się p zed podoisanym Sądem ł: b 
w inny sposób Tał znać o s b;C. Po sześ-zi. miesi.,- 
rach od dnia ogłosz- n a tego zarządzenia w „(iazccif. 
iwowsk cj* S ,d ua ponowny wniosek wy ła osU te:zn : 

rzeczen e. Sąd okręgowy. O dćzlsł IV.
W adowic:, dnia 8. maja 19:2. 9337
T. 288/22/3. Jó -f Giiewicz, -. yn Szymcns, uro­

dzony 1 kwietute 1878. r, -.*•■ Pc at.n ie p:vv atRadvC- 
chó -v, zoatar z ro z?t iom wojny ś.vi»tow j przy dc c- 
lon/ do żandarmerii i pełnił e lu iu ę u P zrm .śiu , ?  z i ; 
miał zginąć w wal e z Rosjan,trr.i. Sv.,:d;o\v e E ’ 
Szew czok i Grzegorz M ;ł • caprzys ę e i z*z ••! . rc 

1914 r. w połow' e grudnia widzie1.: jak józ f (.Tle- 
w rz  io iia łza b ity  kula i.iepr>-yiaeiei ką i że w i h t br - 
ności z o s t1! prze ' ■ auiteiów pod w si: M ćkcwicc p'<- 
chowany. Gdy v obce p łW-vi,zego • rewdopodcbnrn; 
jc t, że Józef G i?wica r on ó i śmierć, przr.o r.ap.cśbc 
Katarzy :y  1-ś:. B uko 2- .1 Gili w i c w draż s ę poslę- 
powanic, celem udowodnienin ziis-uej łmretc za? ni - 
icgo. Wydaje się przeło ogólne wezwante, ab/ uw :«• 
domicao ą t albo Kur-rorrt D a Mit elmaci::!, a.iwoka- 
a w Z oczcwie, do 3 miesięcy o zagin on;ta Pouply- 
.v e p /-wyższego rzaso resu, po p r z e wad. e.-iu i 
-.: c;ęciu oow bdów  będzie to s rzy n ięt; o dowodzie 
zar.-.icj śmierci.

Eąd okręgowy Oddzi-1 IV.
Złoczów, dulrt 18. września 1922. (697
T. 117 h / i Jakóa Ni-poń, syn Mich tła i A n , 

rolnik, 1 czący lat 46, sami szk iły  w Lubnie, d ;a  6 •- 
c erw/a 1915. r. po-.otany zes«a! d • swiam..c;i <*-: - 
e.i yrłi do Przem yśli, skąd -• y łany rosia ł n; in j 

wichodn , gdzie pełnił obow ą*K: woź iicy, O i vz i- 
;dj zdu do św iuczeó wojennych ź do ćr.ia d.-.Gc - 

sze*© nie «'a;e o sobie zna - ó a - ż .c i . Mikołaj L :w k -- 
A-icz i Stefan Hryjko w dziel go w.*-. 1915. ch r f nt - a 
s.erwor.kę w okol i :/ Ch: ma, oddano go to  F-c i:i V 
wojskowej. Sąd okrętowy w Sar.oku w ywa każdej o.
c.oby o żyr: u Jakub i iS c; tn  a m a i jak 'koi wiek wia- 
•J: in-'-ść. aby aa! o lem zn ić  Sądowi lub k u m  row­

ie :lecae  o a w. Drowi Ś yc.ce w Sun. ku v? r/v- 
ią.-n sześciu m'es';ęcy dnia ogło-zen  a :cgo --u-- 

■:w ni;:, J-iżolt w iy.m tz > se  S:d n e  o trzyra  zt.d:e. 
wiadomości o i  c u  j.-.kóba Ntcpouia uz.ia go na po­
nowny wniosek Eufrdźyny Nicpoń za zmaNeao a j e g ' 
-inłCcńetwo z nią zswa re za rozwiąra e. K iraior-. r.i 
lie .b c iu e g o  otro i c>, w ęzła niałźe.->sk'.ego mianu c 
:V; adw. Dra Ś ą kę w Sanoku,

Sąd ok/ęgr wy, Oddział !V.
Sanok, t!i:la 8 u ajx 1 22. r’Śi)5
T- VI* 152 2212- Wdrożeu e Dostępowania ce cn< 

urnjn a za zu a iy-h- I- Regma z Mu.ów Drabów;, 
órka Marcina i Agnieszki z Polaków, wdowa ro Mi- 
ha e Drabie z V\ iśn.owy, powia V. ieiiczka, uredzoaę 

tamże I8S1. H Piotr iJ-af, syn Jabóba i Ka a rz ju y zs  
S ałwiótw, roln ic z Węg 6 w/ki, powia: Wic iczka, uro­
dzeń/ (arn.;.e 1869, wyirchai. do Ameryki według po­
świadczeń oonuśnych Zwierzchności gminnych i od 
nrzeszio 20 lal nis dają uaku życia- Gdy zatrr.i przy­
jąć należy, że zacii-dzi ustawowe dom iemanie z §  24
i.. 1 ust. c- pizntirwd. ażj s ię  na prośbę Marcina Csra 

Wiśniowy postępowanie celem uznaiia wymienio­
nych za zmarłych. Wyda e się przeto ogólne w ezw a­
nie, aby udzielono Sądowi wiadomości o powyż wy- 
micnpnych- Reginę Drabową f p otra Dra' a wzywa  
cię, aby przed przed p diisonym  Sądem riaoriii ?ie, 
lub w inny sucsćb uwiadom; ii o swern ży-:i.i* Sad tu­
tejszy na ro,-tov,na. pr śbę po d ra  15/11* 1923 io;,- 
strzygni: o uziuuiu ?a zmarłych

Sąd okręgowy cy w . Oddział VJ 
Kraków, dnia 12. I!pca 192’ 990')
T* IV 209/22:2* Zarządzenie postępowania celem  

uzn -nia za zmarłego i m ałż listwa za raz v>, m at;c  Jó­
zef Huliioi, svn Michaia i Mar i s Ja z c/urr.wskich u- 
odzony dnia 2- października 1882 w  Rajczy powia; 

Ż /w ie c  i lam zamieszkały, rolnik bio ąc udział w 
wojnie św  iattwej i*tk a -.rołnierz 100 p p. armii ausiro-  
węgierskie], ostatnią w iadomość o sobie d-I z frontu 
rosyjskiego vz jesi:ni 19 i4 a wedle tudeszłych  wia-  
domoTi , miał dostać s-ę do niewoli rosyjskiej jako 
cięż to  ranny, Gdj' za ten: można-, przyjąć że zaistnie.ą 
wa: nuki doinnicrnaiiia śmie et z ustawy z 3!- marca
1918 r* Nr* 1ŹS dz- u p- i z § 112 fcc. zarządza s.ę
wniosek żony j:go F a?cis ki Hjlbojow-ej poaępowa* 
nie calem uzn uia wy/, w; mi rponeto za zmarłego- 
:i m iłźenstw a m cc’zy nim a wniosicodaw czynią dnia 3 
lutego 1914 zawartego za rozw irzrnc, Ogłasza si« 
przeto waz wa nie, aby o zaginionym u zielono w iadi- 
rnoici Sa/Jowi lup Dr. Józefowi Kubiczkowi adwrikr- 
tewi w Wadowicach, k órt-go ustanawia się kuratorem 
zag r.ionrgo i obrońcą w ę-łą  małżeńskiego. Jćzzi a Nal- 
ooja o iie żyit*, w zyw a sic, aby staw  / :ię p.zeu 
podpisanym sądem lub w  inny sposób dał znać o so 
bie- Po sześciu mieiiącach od dnia og"osz-:r>ia ieg--- 
zarządzenia w .Gazecie Lwowskie " Sąd na p siowny 
>vni»sek wyda ostateczne o-zc.?:nie-

Sąd okręgowy Oddział IV 
Wadowice, dnia 26. września 1)22 r- 9351
T. IV- 65/22 2* Zarządzenie postępowania eeiem 

uznania za zmarłego i m ałżeństwa za rozwią*ar.e To­
masz Woiciuch, :yn Wojciecha i Marianny, uroóio. y 
1884 w  Kamesznicy, rolnik tamże biorąc udzia) - / w o ­
nie światowej jako żołn erz 93 n. p* armji au&tro-wę* 
gierskiei ostatnią wiadomość dał o sobie w  lutym 1915. 
i odtąd o jego życ u niema źednei wiadomości. Gdy za­
tem można przejąć, ż t  zaistnieją waruaki domniema-, 
u k  Imitrc! z uatawy z 81* m ątw  Uli  r, lita Sttpp* ij
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* §  lllł k c. zarządza 'i? nr, v n  o tek Lud w ki W j- 
c uch tostę; o ranie celem uznani wvź wymię u o.i.-:. o 
za zmarł ego a rratżeńi i v.a u;.. Jzr :i ni a wii-ski--
dawczynią a :u et". I9JC . aw t..s: ; ■•••. r oz wiąz a n •
Ogtas a h ę brzeto w ez.\ a a .', aby o /: g oaym ucl?i; - 
lono w i i om os i Sądowi 'uli Dr- .•> a><vm Ijanowi
Schiank- tvi d -.\ okat^wi \t> Wadowica ;. fó.ego usta­
nawia sic ku a torem ca;in'oneg> i obrońcą węzła m ał­
żeńskiego- Tomasza Wojciucha w zyw a s.c :■ by stawił 
: ę przed poJpisany n Sądeip lub w inny. ro ób da/ 
5 nać o Sobie- Pa sześciu miesiącach o u dn a oglo że­
nią tego zarządzenia w Qa:ecie Lwowskiei Sad na po­
nowny wm osec wyd • ostateczne orzeczeń;.

Sad ok.ęgow y Oddriaf iV 
Wadowi e, dnia -1 czerwca 1922. 9)34
T- IV- 210/22/2- Zarządzenie postępowania celem 

••ftżnaoia za zm i-łego  i m alżestwa za ro w ązane- J6- 
iztf Ficek, syn Jakóba i Anny z .Kaifa-ów urodzony 
-dnia 1. lutego l8 ;6  w Ciściu powiat Ż y w e : i tam za­
m ieszkały, ro/nik biorąc udział'w wojn e światowe) jak-c 
kołnierz .1 p. artylerii po-tiei austro-węgicr-kie. ostat­
nią wiadomość da/ o sobie we wrześnio 191S a wedie 
ioryg nainego telegramu adresowanego do jego żony 
Franciszki umarł oti dnia 21 października 19lfc w Trien- 
icie w. szpitalu iortercznym w Qins- Ody zatem można 
przyiać. że zaistnieia warunki domniimiama śmierci z u- 
staw y y. 31- marca 1918r. Nr- 128 dz- p. o- i z § 112 kc- 
Zarządza się na wniosek żony iego Franciszki Firkę- 
kow.ei posterowanie celem uznan.a wyż wymię ionego 
;za zmarłego a inatźeń twa m edzy n.rn a w - os od - 
Wczynia dnia 21- kwietnia 19(2 zawartego za rozwi, - 
łanu- Ogfasza się przeto wezwanie, a v o zaginionym 
^dzielono wiadomości Sądowi lub Dr. Józefowi Ku- 
,l iczkowi adwokatowi w  Wadowicach, którego usta­
nawia się  kuratorem zaginionego i obrońca węzła  
:n;ą/żeńskicgo, Józefa Ficka o ile żyie, w zyw a się 

. aby staw ił się przed podpisanym Sadem. >ub w i my 
.sposób da/ o sobie. Po sześciu miesiącach od dnia o- 
g oszenia tego zarzad-iena w „Gazecie Lwowsktci" 
!Sąd na ponowny wniosek wyda o ta.eczne orze­
czeń e.

Sąd okręgowy Oddziaf IV 
Wadowice, dn a 27, września 1922 r- 9952
T- 24-3/23/4. Edykt- Iwan Zaremba, syn Łukasza 

-b.odzony dnia 7- marca 18'tf w Uszni powołany w r. 
(19-'4 do wolska austriackiego brał czynny udziaf w 
•uo nic światowej i wedle zeznań świadka Grzegorza 
iPopierzańsklego miał umrzeć w domu rekonv- alescen- 
itów' w Gn iindzie- G d/ wobec pow yższego prawdopo- 
dobnem jest że zag niony nie żvie przeto na wniosek 
Katarzyny Zaremba c ó ki Jana w diąża s ę  postę owa- 
nie ceent uznania Iwana Zar.mby syna Łukasza za 
zmarłego- V/ydaje s ę  przeto wezwanie aby  udzie o- 
-f> sądowi lub kuratorowi Drowi Mateuszowi Gmb;ro- 
"wi adw. w  Złoczowie,-którego zarazem ustai.awia się  
obrońcą w ęz /a  małżeńskie go wiadomości o zaginionym- 
'Gdyby zaginiony ży ł, w uicri Sądiw i donieść o s w cni 
Iżyciii. Na ponowny wn osek po up/ywie sześciu m e- 
-cy od dnia ogłoszenia edyk u w Gazecie' LWowsk.ej 
rpzstrzygnie Sąd oi-fatecz-iie powyższy wniosek*

Sąd okręgowy Oddział IV. >> 0 
Z /G-CZÓw, dum 9 września 1922- 9957
T- 497/22/4. Zarządzenie postępowania celem u- 

doWodn enia śmierci- L Olga Łuszczak ur- 7- maja l9 i4  
|w Dobrofidie córka O /eksy i Ahafii, 2. "ubka t r- 13/3 
*1894 W Dobrosinie wedle prziitiroWiid/Oiiycli dochodzeń 
zmarły w kosji a to pierwsza w jesieni 1915, zaś dru­
ga na wiosnę '921 rokn Wobec tego u- wnfesk O/e- 
iksy Łuszczaka wdraża się postęp.wauie celem udowo* 
•dnienia śmierci, o. zarazem cg/asza się w ezw an e aby 
,do dnia !• stycznia 1923 udci ion > wiadomości sądo* 
,wi 'albo adw. Dr- Oo/ogorskiemu, którego ustanawia 
,s ę kuratorem zagiń ocych- I o  up/ywie terminu i p o  
'przeprowadzeniu dowodów jednakowoż me prędze; jak 
]w irzy mi-esiąre c-d dnia ogłoszenia t go zarządzenia 
w gazecie urzędowe; sad orzeknie ostatecznie o 
lwuiosku.

Sad okręgowy cywilny Odiiz af VII- 
Lwów. dma 27- wrześniu 1922- 988-1

171 nk. 2 notesy, 1 portfel, I męski zegarek niklowy! 18. Us topy da 199 godz, 9 'p-rzedtpałudtrem w tym Są-
z tańcirsziktein niklowym 100/17 73.17.   15. Vr. 1445/17 j dziie biuro Nr. 97 saia rozpraw H. p. Ponieważ, miej-
Aleksander Karmami §. 171 u. k. 1 szczotka do sukna, |cas pobytu strony pozwanej jest mez-nane, ustanawia 
2 młotki i 1 rewolwer mady 133/17. — 16. Vr. 539/181 się p. adw. Dra Nowaka w Nowym Sączu kuraitorem, 
Piotr M-aśtij §. 171 u. k. 2 łyżki, 2 zamSd do drzwi, l j który ją będzie zastępował na .kej kosst i ni-ebezpśe- 
pochodnia, 1 harmonia ręczna, ( trzewik podarty 105/17. jezeństwo ..dotąd, dopóki ona sama się nie stawi i nic 
•— 17. Vr. 558/18 Julian Siemianowski §. 171 u. k. 33 i ustanowi pe/r.o-nłoon-ika.

Sąd okręgov/y. Oddział I. 
Nowy Sącz, dat® 22. września 1922. 40072

P ó ł  kg. zoiników do b u t ó w  100/18. — 18. Vr. 731/18 
Karzimierz, S z pani er §. 171 u. k. 8 kawałków skóry z
pasów transmisyjnych 131/18. — 19. Vr. 901/18 Adam
1’uzdrowslS §. 171 u. k. 2 pugilaresy i 1 torba czarna 
157/18. — 20. V r.‘995/18. Władysław Rybczyński § 171
i i . k .  10 łyżek srebrnych stołowych, 20 wia-eicow, 4
noży, 1 dhochLa, szczypce do cukru, 14 fyżzczefc ma- „  , , , - -
łych do kawy, 4 solniczki srebrne, 1 łyżka wielka, 11 99/20/15. W dniu 6 g-rudnia 1922 o godzime
małych łyżeczek deserowych, 1 szpricka. 2 nalklrywki raily o/ibęd-zie się w. tut. oą-izżc barro Nr. 0 przy-

O B W 16SS C 3S N S A .

• Ns. 140/22/1. EDYKT. Sąd okręgowy w Stryju 
'Ogłasza w sprawach karnych niżej wymienionych 
przydybano następując® ruchomości: U>- 1. Liczba czyn 
ności sprawy Vr. 31/15 Itndę i nazwisko obwinionego 
-Alojzy Karge. Czyn karygodny §. 185. 186 a, b) u. k. 
Opisanie przedmiotu 1 lampa stołowa z umbrą, 1 Lsch- 
■laufer, 1 kapa czerwona. 1 miska mosiężna. Pozycja 
księgi bież. -35/15. — 2. Vr. 581/15 Maria Zab i tow. 8- 
: 171 u. k. 1 półmisek. 5 talerzyków, 2 talerzyki, 1 ma- 
seiniczka, 1 kubok na jaja 58/15. —  3. Vr. 735/15 Hele­
na Kctlacteyn §. 171 u. k. 1 wanna cynków® 45/15. —  
4. Vr. 1017/l5 Władysław Maryndec §. 171 u. _k. 1 

•dzban szklanny, 1 maszyma do szycia, 1 poduszka 54/15.
- 5. Vr. 1117/15 Katarzyna Sadowa §. 171 uk 1 bu- 

, dzik, 1 maszynka do mięsa!, 1 cukierniczka 62/15 — 6 
iVr. 536/16 Bargiel Józof §. 171 nk. 1 krzesło 20/16. — 
!?. Vr. 562/16 Tekla Szmnato §. 171 nk. 1 krzesło 19/16.
— s. Vr. 709/16 Marja Momczyńsfca §. 171 uk. 2 łóżka.
1 kmnoda, 2 miednicy, 1 dywan. 2 drzwiczki szklarnie. 

, 1 dzbanek szkianny. 1 termometr. 1 skrzjnpce, 2 smy­
czki, 1 gitara 28/16. — 9. Vr. 1016/16 Katarzyna Ken- 

.dipk §. 171 uk. 1 lampa, 1 podstawka' na mydło 40/16
— ie. Vr. 12 6 1 /1 5  (U. V. 916/16 Dmjdro Bodaiar §. 171 

juk. 1 szczotka. 1 korkociąg, 1 nóż, 1 taśma miernicza
■65/16. 11, Vr. 411/17 JMarcin Berezowski §. 171
juk. 2 worki mąki, 1 dłuto i 4 podkowy 31/17', — 12. 
Vr. 107/17 Lipa Schussel §. 171 uk. 40 świec, i beczół- 

ika, 25 kawałków mydła, 8 paczek zapałek, 6 paczek 
‘criderków 5/17. — 13. Vr. 1098/17 (U. V. 61/18) Ma- 
tiia Blahun §. 171 uk. 7 kawałków z pasu transmisyjne- 

* «  -  14, y r ,  1295/17 .WMy&ław Rostnaaiiuk. §,

srebrne 67/18 d»p. karny. — 21. Vr. 1052/18 Aleksasider 
Suchaniak §. 171 u. k. 2 pasy skórzane 180/18. — 22. 
Vr. 386/20 Kjndra Kirjifo i tow. §. 171 u. k. 1 spódnica 
37/20. — 23. Vr. 563/20 Berezdak Ja-:: §. 171 u. k. 
wieszadło od lampy 55/20. — 24. Vr. 1011/20 Nahimy 
Iwan §. 171 u. k. 1 rynka aluminiowa i kłódka 1j7/20.
— 25. Vr. 1168/20 Gteksyn Połobna §. 171 u. k. 1 li­
czydło i raspei zużyty 168/20. — 26. Vr. 1267/20 Mielnik 
Mtdtetł §. 17! u k. skóra na podeszwy 181/20. — 27. 
Vr. 1320/20 Tatarski xA/asyI §. 171 u. k 7 sztuk pod- 
kładik do siodeł. 1 kosa 177/20. — 28. Vr. 1397/20 Li­
powska Katarzyna §. 171 u. k. 1 złota obrączka 194/20.
— 29. y.r. 1665/20 Mclnyk Stetaai §, 171 u. k. półszork’ 
213/20. — 30. Vr, 1969/20 Treit Wasyl § 171 a. k. 1 
mtr. 90 cm. sukna. 3 m. 30 cm. sukna 1 spodiK r o sy j ­
skie 252/20. — 31. Vr. 1971/20 Nahluk Stetan §. 171 u k 
1 łańcuch 3 m. długi 251/20. - -  32. Vr. 895/21 Michno 
Jan §. 171 u k 1 portfel czarny. 1. zegarek niklowy,
1 papierośnica, 1 chusteczka 181/21.   33. Vr. 203//2!
Pawłów J-aikim §. 171 n. k. 1 siekiera 169/21. — 34. Ns
130/22 N. N. § 171 u. k. 1 poduszka. 1 spodmica 215/22.
— 35 U V. 2580/9 Paluklewłcz W a s y l  §. 461 ll k. 1 
pierścionek złoty z 3 kamykami 59/9 de pi — 36. U. V

musowa licytacja realności lwh. 265. gm. Wola Qrę- 
boszowska !dła której 'księga g-r-uniowa w czasie In­
wazji zniszczoną została) składającej się z pgr. Ik. 
92/16. 115/11, 115/12 o obszarze 31 a 58 ocenioinzj 
na kwotę 6370 Mkp.. Stanisławy ze Skowronów' Szczy­
gieł własnej. Nakhzsza oter.ta 4246 Mtop. Wzywa saę 
- wszystkie osoby rnające jakiek-ołwicK prawa na powyz 
•szej realności bv ie zgłosiły naśpóźniej do dnia 6 grud­
nia br. w tut. Sadzie pJsemmc lub uśtme. Prawa, 

'które ua czas zgłoszone nie zoscaia o tyiż będą wrię- 
te pod uwagę, o ile w aktach egzekucyjnych są noto­
wane.

Sąd pow-fatoyzy. Oddział ii.
Żabno, dnia 18. października i 922. 10086

I
Pr. HI. 77/22/2. Sąd okręgowy karny jako pra­

sowy orzekł r,a vvnjosek Prokuratury po myśh §/ 493 
pk. że treść zamieszczonych w piśmie drukowem wy- 
danem przez Z-wiązbk Prot eta rtatn młasi s wsi w Kra- 

2881/9 Anna H-wrvl*4.- 8 J 77 n u- ł  ' > t t ffcowie w paździcrniiku 1922 w żargociie żydJOY/datri pt

Z & fZ SZ Stttg  1 ŹTFmfcSZi-J'? ••No",<,io' D*“ '" n: -"**
ka Lesiów §. 460 i 461̂  u. kt medal srebrny i etui 120/16 
'Jep. — 3-3. U. C, 921 / i 6 Tosia. Rosyfaczką §. 312 i 460
u. k. 3 łyżeczki srebrne. 1 serw etka 137/16.   39. Vr.
1431/21 Grzegorr; W arywoda §. 171 u. k. 2 łyżki Juże. 
1 fy/ika mała. 3 widelce i 1 zegarek kieszonkowy 
287/21. — Rzeczy te najprawdopodobniej są cudza wła­
snością. W zyw a sie zatem właścicieli, ażeby zgłosili 
się w tym Sadzie w przeciągu 1 roku, licząc od trze­
ciego ogłoszenia tego edyktu w ..Gaz.ecie Lwowskiej" 
j swe prawo własności wykazali.

Sąd okręgowy. Oddział V. i VI.
Stryi. dnia 26. czerwca 1922. 9849 ]  3

C. I. 542/22. Edyłct. Strona powodowa Emil O- 
sofoliwy tą .Skały/ wniosła skargę przeciw sapnie poz­
wane? Alina Ka-pacfo ze Skały o uznanie i fołrinjlatie 
D.ra\va -wła-suiftści. d .P/j .lwlt .356 gtn. Skała d o  L. sz. C. 
I. 542./22. Audiencja, d.o ustrtej rozprawy został? wyz­
naczona na 9. listopada 1922 godz. 8 rafio w tym 
Sądzie, sala rozpraw Nr. 23. Ponieważ miejsce poby­
tu strony pozwanej lest nieznane, ustanawia się ad­
wokata Dra łollesa w Borszczowie kuratorem, któ­
ry ją będzie zastępował na jej koszt i niebezpieczeń­
stwo dotąd, dopóki ona sama się niż stawi i rńe usta­
nowi pełnonmcnfka

Sad powiatowy. Oddział I.
Bor-szczów. dnia 15- października 1922. 10120
Cg. T- b. 627/22. Edykt. Kazimierz Szczepkow­

ski wniósł skargę przeciw Dr. Samuelowi Rappaporto- 
wj o 31.50-0 Mk. Audjęncia zosteła wyznac/Jona na 14. 
listopada 1922 godz. 9 przed poł. .w tym Sądzie, biuro

słabowania trwają dalej" „otworzyć rozłam wśród w ło ­
skiej 7. P i leatorgi za strajk" — zawiera w całij 
swej osnowie znamiona zbrodiu z {?. 58. lit. c. uk. 
w.z.g. w t . z §. 300 uk. Zakazuje się rozszerzania in­

kryminowanych ustępów artykułów zatwierdziai się 
zarządzoną przez Prcfcu-rature konfiskatę poBtlen.io- 

nego tpisjua drukowego, przy trzymane egzemplarze 
tego pisma maja być zniszczone.

Sad okręgowy karny, OddzifiJ III. ,
Kraków, dnia 31. października 1922. 10070
Pr. III. 72/22/2. Sąd okręgowy karny iako pra­

sowy orzekł na wniosek Prokuratury po myśli § 493 
pk. że treść odezwy drukowej pt.; „My a oni" druko­
wanej u Józefa Fischera w Krakowie, a wyda.tigj pt.zaz 
Centralny Komitet wyborczy związfcu prołetariatu 

jniast fiowśi a w :-szczególności treść ustępówn tKwstr. 
6 f -7 >0 0 *słów: .ii wykazuje, że nowa wojna" do: ,41a 
R-osiri robotników i chłopów" — zawiera w całej swej 
osnowie znamiona występku z §. 308 uk. zakazuje się 
rozszerzania inkryminowanej odezwy drukowej,, cwp 
twierdza się zarządzoną przezv Prokiuratnrę konfiskatę 
pomieniomej. jjdezwy, przytrzymana erzenuptorze tej­
że odezwy mają być zniszczone.

Sad okręgowy karny. Oddział LII.
Kraków, dnia 24. października 1922. 9862
Pr. III. 73/22/2. Sąd okręgowy karny jako pra­

sowy orzekł na wniosek J^rokmatury po myśli §. 493 
pk„ że treść odezwy wyborczej drukowej „Związku 
proletariatu miast i wsi" propagującej głosowanie na 
listę wyborczą Nr. 5, zredagowanej w formie wier-

. . . , , , , szowej w zwrotce 1, zaczynającej sie  od s!6w: „Jeśli
Nr. i i .  I omeiwaz miejsce pobytustrony pozwanej jest j ^  sję« a kończącej słowami; „oddaj grłos" nasłapłśe w 
nieznane, ustanawia się aaw. Dr. M-rttelmania w Zło- j z wrotce trzeciej w wierszu czwartym i iątym zaczyna- 
czowie kuratorem, który ją będzie zastępował na iej jąc^ h w\ slów: „zdradzać nadaj“ a kończących
koszt i niebezpieczeństwo dotąd, dopóki ono sama sie  i f a ls r  ^ e r w o n v “ dalei w 2
nie stawi i ule ustanowi pełnomocnika 

Sad okręgowy;
Zfcczów, 10118
Cg. I. 351/22/1. Strona powodowa Mikołaj Król 

w Łukowicy wniosła skargę p_rzectw stronie pozwanej
Janowi. Pietrzakowi o łń dolarów. Cg. I. 351/22/1.__
Audiencja do ustnej rozprawy została wyznaczona na

słowami: „fałsz czerwony" dalej w zwrotce zaczy­
nającej se od słów: „Jeśli dodać" a kończącej się sło­
wami: „głos swój -rzuć" wreszcie w zwrotoe platei 
w wiers-żach trzecim i czwartym zączrmajycych się 
d,o sów w ; „Jeśli chcesz" a kończących 'stawami ■ ,ąxlwie 
czną a krwawą" — zawiera- w całej swej osnowie 
znamiona występku z §. 302. nk„ zakazuj® się roz­
szerzaniu irrkrymdnowanęj oóezwy w y b o r c z e j  zatiwie-r-

P i w z a  Galicyjska Spóflia a te p a  dla przemysłu naftowego
dawniej 5. Szciepancwski i Ska

OGŁOSZSNIE.
Dnia 15 lis to p a d a  1922 o god z. w p ó ł do  11 p rzed p o łu d n iem  o d b ę d z ie  s ię

I S a c S s w ^ o a J s s e  W & l n ®  Z g p o m a d s e n i e
a k cjcn a r ju szy  P ierw sze] G a licy jsk ie j S p ó łk i ak cyjn ej d la  p rzem ysłu  n a fto w e g o  
d aw n iej S. S zczep an ow sb i i Ska w lokalu  firm y w e W ied n iu  1. R etm g a sse  6

% n a s tęp u jąc y m  p o rząd k iem  dzien n y m  ;
S p ra w a  p rz en ie s ie n ia  siedziby  Spółk i do P o lsk i w m y śl zaw arte j m iędzy  R zeczp o sp o litą  P o lsk ą  
i  A u s tr ją  k o n w en cją  h an d lo w ą  od n o śn ie  do p rz ed s ię b io rs tw  przcm y& icw ych i tran sp o rto w y ch .

Posiadan ie  50 akcji u p ra w n ia  w m y śl § 10 s ta tu tu  do o d d an ia  jed n eg o  g ło su  n a  W aln em  
Zgromadzeniu, o ile a k c je  te z o stan ą  złożone n a jp ó ź n ie j 6 dni p rzed  W aln em  Z grom adzen iem  w  ka- 
-ie sp ó łk i „ A u stria1" Spółki ak cy jn e j dla p rzem y słu  n aftow ego  we W iedn iu , I. R eim gaase 6.

W iedeń, dnia 26. p a ź d z ie m i/a  1922.
RADA ZA W IA D O W C ZA  

P IE R W S Z E J G A L IC Y JSK IE J SR Ó ŁK I A K C Y JN E J 
10122 ULA PRZEM YSŁU N A FT O W EG O

daw niej S. S z c ze p an o w sk i i Slca,



„GA2E1 \ LWOW SKA” z dniu 7. .listopada 192

się zagy-ądsocą ątoo-z ProkuratuaJfea|fis3tat<; pt>- pfic. że treść zamieszczonego w piśmie drukowym.! „Bo pamiętają..." a końcaacy sie słowami: ..i złudne**'1
wydanyiu przoz Krwrltet wyborczy- ZwiazkJ jjProteUr- 
jatu miast i wsi.Ń r.a okres: l i .  Utonie Grodaksi: Skier. 
niewJce, Ra/wą.' (irajec a podwdzacyfii i. drukarni B.

Kkakó-w, dnia 23. pa&hasrałkit 1922. 10000 Gwzfcsdsa w Kraków-*? ustępu i i  mecht słowach zacsy-
Pr. ill. 74‘2';2. S;.cl ota-ęgowy karny jako r.aijurfto się :kI sh>w?.: . .( -W tJ m o d o  słowa; „pr?.2- 

so \w  orz..v:ł :<* wutosek Pr-oSojtratttry po myśli §. 103 slaL-wm:’', orz? c-stępu Wc.'.ymain<^So tac od słów:

m iewanej odezw y, a p rzy trzym ane ' Wź&^TtAura.- 
że odezwy maja być z mszczone.

EjyJ okręgow y kam y , (M d złą? 111.

nadzieiami* —:aaw iara w całej sw ei asnowfe
owoTia •^•ystejte  z §§. i 3u2 uk zŁkuzme s ę  r w  

szerz anta <iskrymSBUWfaiKjuo pisrrwt dridiowego-. - 
Lv.i ukręgow y fearay. OddztaJ 1!!.

K: altów, rhża 3.1. jjsiśitóienar.a 1922. . K v -’-

■ Ogłoszenie.
Dyrekcja Zakładu gazow ego m iejsk iego wir Lwo­
wie- podaje do w iadom ości, że w tnyśi uchwały ka 
dy miejskiej z dnia 20 października 1922 r. zostały  

ustanow ione następej^ce teuy gazu .

i) za gaz do ośw ietlenia i opału Alt. 2K0.— za 1 m‘ 
c )  „ „ w yłącznie do motoro v  ZOO, — i  h i*

Naifcżytości z tego  tytułu orzypadąjące do 
zapłaty za m iesiąc październik LJ22 bez wzglądu 
termin odczytania stanu gazom ierzy, jak i nadał 
m iją być ptąconc wedłuy podw yź(£ou*j i»rytv-

Lwów, w października 1022. 10121
D y re k c ja  Z a k ła d u  G a z o w e g o  K i t j łk i e g o .

1).

2 ) .

3).

4)
5).

61.

§. 22, §. 32 i §. 35,

r a d a  z a w  i a d  o  w  c  z a .
Chudo rów. Akcyjne Towarzystwu di a PrxMiV<t« 

Cukrowniczego w Chodu rowie
zaprasza niitiejszem wszysttócb uprawnwwoś*, do 

głosowania uszów Towarzystwa na
VSI, ZWYCZAJNI; WALNE ZGROMADZENIU,

ktyj.ro orlbęózio sic wc czwartek, diua 36. listopada 1922 
r. o godzili* II. miń. 3U w połuckae w biurze cukrowni 

w Chodorowie, 
i  następującym porządłrifitp dZi.wP-.ym • 

Sprawozdanie i praedło&oste b p b  #* rok 
rarfi tuiko w y 1921.'22.
Sprawozdanie Komisji Rewizyin-óJ. 
Zatwierdzenie przedłożonego bilansu i. ucteie- 
lente absolutorium Radzie Zawiadowczej. 
Wniosek co rozdziału czystego zvsku. 
Wybór trzech eztoników Komisji Rewizyjnej 
i ffiyóch zastępców na rok administracyjny 
1922/23 ii usiiLuowticinić ich w ynagrodzeni 

w myśl S- 36 sta.tuAu.
Wybór Rady Zawiadowczcj w myśl §. 15 
statutu 

7). Zmiany
—o:xy>oOOOoooo—

Zmiana §. 22. dotyczy sposobu kupna i sprzeda­
ży nieruchomości.

Zmiana §. 32 dotyczy ważności uchwał Walnych 
Zj^routadzcii.

Zmiana §. 35 dotys*y sposobu -wiwierania kon­
traktów.

—rxx>ooOO Ooooo—
A-kcjcnni-juszy. chcących wziąć udział w .tern 

'ZwyczajneW \Vaincm Zgromadzeniu, uprasza się w 
/myk §. 30 i §. 31 statutu, aby najpóźniej do dnia 25. 
.'tesąopada 1922 r. zdeponowali swoje akcje wraz z ku- 
' portami w Polsteini Banku Przemysłowym w e Lwo­
wie, a kwit na zdeponowane efceje, w których podane 
być muszą doktadnie numera -/.łożonych akcji, przed­
łożą 27-*o lub 28-co listopada 1922 r. w godszinąph u- 
zędowych t j. między 10-tą a l-szą przed otudniem 

V biurze cukrowni Chodorowskiej w e Lwowie, przy 
’u ł.' Bfriows&iego L. 5. II. p., gdzie wydane im będą 
karty legitymacyjne, uprawniające do wstępu na Zwy- 

'czaSne Walne grom adzenie.
Lwów, dnóa 4 listopada 1922 r.

RADA ZAWIADOWCZA 
Ckodorśw, Akcyjne Towarzystwo dla Przemysłu 

Cukrownłczepo w Caodorowie.
— ooooo OOOoooo—

UWAGA; §. 30. statutu: Każdych 100 akcii de*e 
prawo do oddania jednego głosu. Prawo glosowania na 
Walnem Zgromadzeniu może być wykonane przez al<- 
cionarjusza albo osobiście, alt*) też przez pełnomoc­
ników, bez względu na t.o esy oi są akcjonariuszami, 
czy nie.

Kojbiety wykonują prawo głosowania przez 
pełmnnoamków — rnlaJoletnj lub • osoby pozostające 
pod kontrolą — przez swych ustanow.kmych zastęp­
ców. spółki handlowe przez osoby uprawnione do kh  

(zastępstwa na podstawie ustawy, ałbo pdhonMbmictwa, 
Ane Towarzystwa przez npełaiomoCTuionego w tsmi 
celu członka, korporacje, instjducje i t p. przez jednego 
ze swycli przetożcmycli. przyczem w szyscy ci zastęp­
cy nie tnuszą być wcale akcionariuszami.

§. 31 statutu: Prawo do glosowania <na Walnom 
Zęroimidzeikii przysługuje tym ajocjon ar i uszom, którzy 
i rai później do dni sześciu przed Walnem Zgromadze­
niom złożą w miejscu podaniem w obwieszczeniu akcje 
uzasadniające ich prawo głosowani®.

AkojotKiriuszirn, którzy w ten . sposób swoje pra.\vo 
głosouwnia wykazali wydane bęrlą karty le.gkyiTW'- 
eyjne opfewyplące na ich nazwiisko z wyrniemienśem ilo­
ści złoconych akcji i przypadających im nie głosów'.

B a n k  M a ł o p o l s k i  S .  A .  w  K r a k ©1
M^zwwtmmz Ogólne Zgromadseni.e.

Akcjonaribszy Sanku ^ a łopołsk iego  ctibędzi: s.ę dnia 18 i.stopadą 1922 r, o godż. 4 -te i po p«^
— — w lokalu Banku w Krakowie, Rynek gł. 25. — —

Porządek dzienny obrad :
ł ,  P odnieslentc kapitału akcyjnego, 2) Zmiana Statutu, 3) Wybór Rady Zawiadowczej, 4) Wybór człon

8 8 w Komisji Rewizyjnej, 5) Ewentualne v,nioski,
P. T, Akcjonarjusze, k tółzy  zam ierzają wziąć udział w pow ższem Ogólnem Zgronzadzeoiu zechcą 
sw e akcje, kwsly tym czasow e lub kwity depozytow e na takow e złożyć najpóźiiej do dnia 4 iistr-

pada 1922 r. v łącznie:
w K r a k o w ie :  w Banku Mało polskim, oraz w c wszystkich jego O ddziałach; w e  L w o w ie: w OddzśeT 
Banku /ytalorotskiego, oraz O ddzielę Banku D yskontow ego W arszaw skiego; w  W ied n ia : w Pow-szec!;- 
nyn, ansl;. Zakładzie Kredytowym Ziemskim, lub też audr. Zakładzie Kredytowym dla Handlu i rrc--• 
m ysiu, za które vi zamian ydane im będą karty w ejścia na Ogólne Zgrom adzenie z oznaczeniem  

przysługującej aż de mu ilości g łosów , tud Też pośw iadczenia ca złożene “keje icb kwity.
H T. Akcjoaarjusze mający sw e akcje w depozycie Banku, otrzymają karty w ejścia na Ogólne Zgto'

madzenie tylko na wyraźne pisem ne żądanie 
Kraków, dnia 14 października >922

9t38 ***ida Zawiad^tM^za B^nlcu M ałopoSs^śegO '
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Celem ukonstytuowania się Spółki 
akcyjnej pod firmą

^ IK U LSC Z Y N  “
ZAKŁADY DLA PRZEMYSŁU

DRZSWNEGO S. A. WE LWOWiE
odbędzie się konstytuujące

Walne Zgromadzenie
we Lwowie w Akcyjnym Banku Hi­
potecznym przy placu halickim nr. 15 
w dniu 16. listopada 1922 r. o goćz. 

5-tei popołudniu
z następującym porządkiem dziennym:

1) Wębór Przewodniczącego i dwóch skrutatorów.
2) Powzięcie uchwał? co do załcżenh S p ó łd
3) Ostateczne uśpienie statutu według brzmienia za­

twierdzonego przez Władzę Państwową.
4) Stwierdzenie, że cały kapitał akcyjny siosownie do

§ 9 statutu został wpłacony na rachunek Spółki,
5) Wybór Rady Zawiadowcrej na pierwszych pięć lat

administracyjnych (§ 25 statutu), trzech członków 
Komisji fSewisyjncj i dwóch zastępców na czas 
do halnego  Zgromadzenia, mającego powziąć 
uchwałę o bilansie "■ocznym za pierwszy okres cps- 
racyjny Spółki.

6) Oznaczenie czasopisma, w którem mają być umieszczo­
ne ogłoszenia Spółki (§ 7 statutu).

7) V9nioski członków.

Uprawnieni do wzięcia udziału wtem Walnem Zgro­
madzeniu są zalożycieie Spółki. — Posiadanie 25 akcji 
da/e prawo jednego głosu na Walnem Zgromadzeniu.— 
Prawo głosowania wykonuje założyciel osobiście lub 
przez pełnomocnika, którym może być osoba nie będąca 
akcionarjuszem.

Założyciele Spółki.J
$Vyrt£*.wc8: SP0L&A WYDAWNICZA. Redaktor nsczeiny : odpow edkaatoj : artanlsaw Russowski.
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